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WYCHODZI CODZIENNIE. 


Przedpłata wynosi we Lwowie rocznie 18 złr. — półrocznie 

9 złr. — kwartalnie 4 złr. 50 ot. — miesięcznie 
Je. BG et. 

z 7 Pęcztową w państwie Austrjackiem, rocznie 
toor — cznie 12 złr. — kwartalnie 6 złr. — 
m1e81 r. 

Z prze ową za granicę, do całych Niemiec 
rocznie BU marek, kwartalnie 12 marek, 5 srg., 


do Francji i Anglji, Włoch i Szwajcarji rocznie 


80 franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztuje 10 et. 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


We Lwowie, Sobota dnia 13 Października 1888. 


wwa M MAM: 2 


DZIEKI POL 


Biuro 


Listy 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują we Lwowie: 


Afimimietracji „Dziennika Polskiego* plac Marjacki 
liczba 61 7 w domu p. Kisielki ; we Wiedniu, 
Hamburgu Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajcarji i Wrocławiu pp. Haasenstein ` 
& Vogler, we Wiedniu A. Oppellik, R. Moaas, Rotter 

1 Spi, w Warszawie Richman & Frendler. Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Raczkowski Faubourg 
Poissonier 32. Ogłoszenia przyjmuje Ajencja p. Ad. 
Ciborowskiego Rue -Clement 4 Paris. 


Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 6 ct. od miejeca objętości 


jednego wiersza drobnym drukiem (petit). 

z pioniądzini ADD skany franko do Admi- 
nistracji „Dziennika Polskiego." Listy reklamacyjne 
nieopieczętowzne nie podlegają opłacie. 


Reklamy w rubryce „Nadesłane 20 ct. cd wiersza, 


Sprawy sejmowe. 


Jest wszelka nadzieja, że sesja Sejmu naszego 
nie zostanie zamkniętą, lecz odroczoną. Nie 
możebnem okazuje się wprawdzie odroczyć Sejm 
na późniejszą chwilę bieżącego roku, lecz może 
on się zebrać wcześniej, jak w przyszłej jesieni. 
Pierwszorzędnej jednak wagi jest rzecz, że Sejm 
będzie odroczonym. Na pierwszem posiedze- 
niu najbliższej sesji zastaną więc posłowie wszyst- 
kie komisje w tym składzie, jak są dzisiaj, zu- 
pełny podział pracy, wiele sprawozdań komisyj- 
nych ukończonych, wiele na ukończeniu — je- 
dnem słowem zaraz na pierwszem posiedzeniu ` 
Sejha będzie mógł przystąpić do drngich czytań i 
dyskusji nad wnioskami i przedłożeniami które 
obecnie ró*nym komisjom zostały oddane do opra-! 
cowania. Zysk na czasie da się w ten sposób! 
obliczyć co najmniej na dwa tygodnie, które do- 
tychczas upływały na załatwienie spraw jedynie, 
formalnych, a które w roku przyszłym — jeżeli, 
sesja będzie odroczoną — zapełnione zostaną 
sprawami o treści najważniejszej. 

Wczorajsze posiedzenie Izby sejmowej było 
niezwykle obfitem w rezultaty. Uchwalono dwie 
nader ważne ustawy. Przedewszystkiem przyjęto 
na wniosek p. Romera (z prawicy) przedłuże- 
nie kadencyj reprezentacyj gmin i powiatów na 
lat 6. Dotychczas urzędowały Rady powiatowe i 
gminne — jak wiadomo — tylko trzy lata, Po 


upływie tego czasu następowały nowe wybory, | bóg, komisji, któraby za rok wystąpiła 3 pozy- 
tywstemi wnioskami. Ks. Siecz'y ń'ski mówi o 


nowe agitacje i nieodłączone od tego — szczegól -1 
niej w gminach — intrygi. Lud rozagitowywał się | 


często, przedstawiając w czasach wyborów tem. wym. a zwłaszcza o dowolnem ściąganiu dodatku 


urodzajniejszy grunt dla posiewu szkodliwych 
wpływów postronnych. Z drugiej strony funkcjo 
narjnsze, tak gminni jak i powiatowi, nigdy nie 
byli wstanie rozwinąć jakiej takiej czynności, po- 
trzebującej dłuższego czasu. Na samem poznaniu 
obowiązków npływał rok lub więcej, a marszałek 
Rady pow. nrzędował w ten sposób rzeczywiście ' 
nie dłużej jak półtora roku. Któż zresztą nie zna 
dotychczasowej słabej strony życia powiatu i 
gminy? Dziś usuniętą ona została za pomocą 
zdrowej reformy, która z pewnością zdrowe przy: 
niesie owoce, 
Co do drugiej sprawy, która wczoraj uchwa-' 
lonąfj została, to „klub śŚrodka* pochlnbić się 
może wielkiem zwycięztwem. Po raz to pierwszy 
od czasu istnienia Sejmu zrobiono zmianę w sta- 
tucie krajowym. Dotychczas sprawy tego rodzaju 
udaremniano zawsze za pomocą dekompletowania 
Izby, a środek ten zastosowano z innej strony 
jeszcze onegdaj do tej samej sprawy, która wczo- 
raj została uchwaloną. Tym razem Rusini, któ- 
rzy w roku bieżącym odanaczają się chlubną pra- 
cą w celu merytorycznego załatwienia spraw po- 
szczególnych, którzy z całem poświęceniem oddają 
się pracy dla dobra ludu, tak w komisji wło- 
ściańskiej, jakoteż i w innych komisjacb, okazując 
tym sposobem, iż rzeczywiście dobro ludu mają na 


cglu — Rusini pozostali w Izbie. a na- 
web głosowali za wnioskiem p. Pilata, 
Tożsamo i polscy antagoniści tych wniosków, do- 


ch, jak wiadomo, zrównania okręgów wy- 
= 2 ao 4 . D . ` 
ch*z powiałami politycznymi, pozostali na 


JA aięfycleń, ditaa 


jąc w” ten sposób utrzy- 


5 pineg kompletu. 
agi foi poroda tylfty dawni Stańczy-* 
bobwaii płłeciw ust wie: | BY 


A komisji budżetowej pannje jedno- 


'czanie budżetu przez Radę sakolną krajową. Ró- 


„czy chyba tylko sposobu, w jskiby komisja naj- 


dowodów dotychczasowej działalności swojej, w któ- 
rych powołuje się na to, że zorganizował dotąd 
76 Kółek rolniczych, liczących 1919 członków, że 
rozesłał bezpłatn:e 2055 książeczek polskich iru- 
skich czytelniom Kółek, że pośredniczył w naby- 
waniu nasion, zboża, ogrodewizny i narzędzi rol- 
niczych, na kredyt lub sa getówkę w łącznej su- 
mie 2214 złr. 70 ct, i zajął się urządzeniem 
w siedzibach Kółek sklepików chrześciańskich, tu- 
dzież rozesłał bezpłatnie znaczną ilość szczepów 
owocowych. 

Od chwili założenia Towarzystwa, liczba Kó- 
łek ciągle wzrasta, a centralny zarząd, celem roz- 
budzenia większego zajęcia się sprawą Kółek wśród 


głośne oburzenie na systematyczne przekra- 
żnica w zdaniach, jeżeli w ogóle jest jaka, doty 


dobitniej mogła wyrazić swe niezadowolenie 
Zdaje się, iż komisja oświadczy w Sejmie przez 
usta swego sprawozdawcy, iż tylko wzgląd na 
wielką wagę oświaty ludu zniewala ją do tego, że 
po raz ostatni uchwali sumę żądaną przez, Radę 
szkolną, która w taki sposób groszem publicznym 
zarządza. Jeśli i na przyszłość Rada szkolna admi- 
nistracji swej nie poprawi, będzie Sejm zmuszonym 
do użycia środka najdrastyczniejszego, — do od- 
mówienia bndżetu krajowej Radzie szkolnej. 
Dowiadujemy się, że do „klubu środka” wstą- ludu, podjął czynności następujące : 
pili dwaj mt człónkowiĘ pp. Stadnicki da „1. wyjsdnanie taniego i łatwego kredytu na 
sław i Dębowski. wspólne potrzeby Kółka, lub też pojedynczej gru- 
py włościan, jak na teraz w instytncjach kas za- 
liczkowych. Sprawa ta po nłożeniu wspólnie spa- 
tronem związkn Towarzystw zaliczkowych i gospo- 
darczych odpowiednich warunków, już wchodzi 
w życie; 
2. polecilił Kółkom branie ndziału w tak 
zwanych zbiorowych ubezpieczeniach od ognia 


Onegdaj odbyło się posiedzenie drugie posłów 
włościańskich ; poruszono ważoą sprawę podatku 
i mależytości. Hr. Alfred Poto cki oznajmił, że 
wszystkie formalności, tyczące się podatku grunto 
wegó, zostaną niebawóm stanowczo załatwione. 
Pp tarowiejski iStruszkiewicz awrócili 
uwo na uciążliwości podatku dochodowego i za- przez członków Kólek rolniczych, uzyskawszy od 
robitowego od należytości, Adam Skrzyński Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Krako- 
podniósł aiezadowolenie kraju, z powodu opłat| wie zuśczne nlgi w opłacie premji i dogodny kre - 
należytości skarbowych, którego przyczyna tkwi dyt na zakupno narzędzi pożarnych; 

w fałszywym systemie fiskalnym ; domaga się, aby 3. urządzał  perjodyczne  lnstracje gospo- 
tę kwestję zbadano. W tym celu proponuje wy-.,darstw włościańskich, z praktycznemi pouczeniami, 
mającemi na celu podniesienie u włościan gospo- 
darstwa rolnego i połączonego zniem przemysłu. 

Ten ostatni punkt działalności jako najważniejszy, 
powiada zaraąd i najprędzej wiodący do celu po- 
mnożenia dochodów z małego gospodarstwa, po- 
zwalamy sobie Wysokiemu Ńejmowi więcej szcze- 
gółowo przedstawić. 

Towarzystwo Kółek rolniczych na podstawie 
nabytego doświadczenia pragnie nauczanie tego 
rodzaju ująć w pewien system tak, ażeby przyno- 


podatku konsumcyjnym od mięsa, dla ludu uciążli- 


do podatków. W końcu przyjęto II. ustęp sprawo- 
zdania. 


Czytamy w Czasie: 
tnie stara się komisja budżetowa zniżyć wydatki 
przez Wydział krajowy preliminowane.  Najcie- 
kawszym szczegółem w redukcjł wydatków jest to, 
że wykreślono przeszło 20000 złr., nawet w ru- 


Wytrwale i konsekwen- 


w Galicji. 


zalecanej przez Wydział krajowy oszczędności, tj. 
w rubryce kosztów leczenia. 

Wydział krajowy wystosował do prezydjam 
krajowej dyrekcji skarbu zapytanie, dlaczego co 
do wydatności jednego centa dodatków zaszła 
w r. 1882 znacząa różnica w funduszu indemni- 
zacyjnym i krajowym. Różnicę tę skonstatował 
w komisji budżetowej cyframi p. Chrzanowski. 
Żeby długim szeregiem cyfr nie nużyć czytelni: 
ków, zaznaczam tylko, że według ścisłych obli- 
czeń w r. 1882 jeden cent dodstku na fundusz 


opierały się dotychczasowe prelekcje, wobec ni- 
skiego stanu umysłowego naszych włościan, oka- 
zał się niedostateczny i do celu nie prowadzący. 

Otóż postanowiliśmy nrządzać prelekcje dla 
Kółek rolniczych w ten sposób, aby nauka gospo- 
darstwa rolnego i jednocześń 


specjalne i możebne w tej mierze niepszenia. 
Nam nie idzie na razie o wykształcenie wło- 


podjęta tustracja, | 
zastósowaną była do stanu gospodarstwa, środków | 
i sił w każdej danej miejscowości i wskazywała ' (Dokończenie). 


| 


dzić z narzędziami rolniczemi, które uzna za po- 
trzebne wprowadzić, każe pod nadzorem swoim 
wykonać pewne roboty gospodarskie jak np. zało- 
żenie gnojowai, uprawę roli, kopanie rowów it. p., 
wreszcie zostawi na grnncie piśmienną instrukcję 
i plan, co się w najbliższym czasie w tej miejsco 
wości wykonać powinno. 

Nauczyciel rzekomy będzie pouczał w lecie 
o przedmiotach, wymagających doświadczeń w 
polu itp., w zimie zaś o chowie i leczeniu bydła, 
robotach w stodole itp, a z czynności swych zda 
wać będzie sprawę zarządowi kółek i dostarczać 
cyfr o stanie gospodarstw, które posłużą do po- 
równań przy lustracji. Do urzeczywistnienia tego 
planu nie wystarczają fundusze tow., złożone z 
datków dobrowolnych członków i dła tego zarząd 
udał się do komitetn tow. gospodarskiego, który 
poparł cele towarzystwa u władz rządowych. 

Przybliżony preliminarz wydatków, powiada 
petycja, ponieść się mających na ten celw r. 1884 
wynosić będzie : 

a) wynagrodzenie dzienne dla 3 nauczycieli 
wędrownych zajętych przy 100 kółkach rolniczych 
po 6 dni na jedno Kółko, co czyni ogółem 600 
dni po 5 złr. 1 3 A . złr. 3.000 

b) koszta podróży : ł 1.000 

c) na narzędzia potrzebne do de- 
monstracji i na nasiona przydatne do 
zaprowadzenia ulepszeń na gruncie „ 1.500 

azem  . złr. 5.000 

A ponieważ komitet ck. Towarzystwa gospo- 
darskiego we Lwowie przyjął do wniosków subwen- 
cyjnych kwotę złr. 1.000, przeto udajemy się z 
prośbą do Wysokiego Sejmu, aby brakujący fun- 
dusz na przeprowadzenie lustracji gospodarstw 
włościańskich w rokn 1884 łaskawie ndzielić nam 
raczył w kwocie złr. 4.500. 

Ufając tyle życzliwemu usposobieniu Wyso- 


|kiej reprezentacji krajowej dla sprawy podniesie- 
Dy nia dobrobytu naszego ludu, usposobieniu, które 
sząc dotykalne korzyści włościanom , zdołały po: 
części zastąpić brak szkół rolniczych wiejskich | nifestowało, mamy nódzieję, że Wysoki Sejm ra 


się od początku bieżącej sesji tak wyraźnie zama- 


czy uwzględnić usiłowania ludzi dobrej woli, któ- 


Wykład teoretyczny gospodarstwa, na którym i rzy tylko z poczucia obywatelskich obowiązków 


podjęli się nieść pomoc szlachetnym usiłowaniom 
wszystkich władz i instytucyj krajowych, a tem 
samem przyczynić się do praktycznego ich urze- 


| czywistnienia. 


Posiedzenie XVI. dnia' 10. paździerńika. 


W sprawie 6-letnich okresów wy- 
borczych dla rad gminnych i powiatowych wniosek 
ks, Kopycińskiego na przejście do porządku dzien- 


indemnizacyjny przynosił w kraju, przeciętnie 
licząc, 105.049 złr., kiedy tymczasem fundusz kra- 
jowy otrzymał z jednego centa tylko 95.546 złr. 


ścianina jako gospodarza rolnego, bo do tego nego upadł, uzyskawszy tylko kilkanaście głosów. 
wobec stanu tej nauki za mało on posiada umy-| W dyskusji specjalnej zażądał p. Fruchtman 
słowego zasobu inteligencji, lecz o wskazanie mu postanowienia, aby co trzy lata ppłowa tych 
sposobów, z pomocą których może on w krótkim |reprezentacyj była odnawianą, coby jednak nie 


Na jednym cencie różnica wynosiła 9503 złr., 
więc na 27 centach wydatność dodatku krajowego 
była o przeszło 256.000 xłr. niekorzystniejszą. 
Nie braknie hipotez wyjaśniających tę dyferencję 
w znacznej przynajmniej części, ale chodzi o auten- 
tyczne wyjaśnienia, któreby stanowiły dyrekty- 
wę, a tem samem zapobiegały na przyszłość za- 
wodom, jakie w ostatnich latach przynosiło obli- 
czanie wydatności jednego centa dodatków kra- 
jowych. 


je 


darstwo i powiększyć dochody. Dlatego też na 
wędrownych naucaycieli wybierać chcemy osoby, 
mające prócz znajomości teorji, dokładną znajomość 
praktyki gospodarskiej, znajomość ludu wiejskiego 
i jego potrzeb. 

Zjechawszy na grunt danej miejscowości, po- 
winien on przedewszystkiem zlustrować szczegóło- 
wo stan gospodarstwa tamtejszego, położenie, 
środki i siły gospodarcze, i dopiero na podstawie 
tej lustracji, rozwinąć wykłady w kierunku po- 
lepszeń, jakie na razie dadzą się zaprowadzić. Oso- 


Centralny zarząd Towarzystwa Kółek rolni- 
biście musi nauczyć włościan, jak się należy ebcho- 


czych 'wystósował do Sejmu petycję, z dołączeniem 


bryce, w której dawny Sejm tak silnie opierał się 


czasie o krok dalej posunąć naprzód swoje gospo- miało wpływać na 6-letnią dobę urzędowania 


samejże zwierzchności gminnej lub powiatowej. Dla 
ustylizowania tej zmiany proponował odesłanie 
projektn do komisji. 

Ks. Kopyciński obstawał przy tem, aby 
rady gminne były jeszcze ną czas jakiś wyjęte 
od prolongaty kadencji, a tylko, żeby rady powia- 
towe wybierano na lat 6. Obie te poprawki je- 
dnak nie utrzymały się i projekta dotyczące 
uchwalono bez zmiany w 2. i 3. czytaniu. 

Następował z kolei referat dra Źolia z ko- 
misji edukacyjnej o.petycjach w przedmiocie pole- 
pszenia stanowiska suplentów nauczyciel- 


zkich szkół Średnich, ale na wniosek p. Męciń- 
skiego wzięto przedtem pod obrady ostatni punkt 
porządku dziennego, który dla braku regulamino- 
wego kompletu, w dniu poprzednim nie mógł 
przyjść pod głosowanie. Był to projekt p. Pilata 
względem zmiany S$. 5. i 6. kraj. ordynacji wy- 
borczej z dnia 26. lutego 1861. dotyczącej zró- 
wnania okręgów wyborczych z terytorjalnym obrę- 
bem dzisiejszych powiatów politycznych. 

Co do obszarn i ilości opłacanych podatków 
komisja nie miała do dyspozycji potrzebnego ma- 
terjału statystycznego, z któregoby porównawcze 
rezultaty zestawić mogła; sądzi ona jednak, że 
projektowany nowy podział nie nadweręży dotych- 
czasowych stosnnków pod tym względem już dla- 
tego, bo już obecny podział na okręgi wyborcze 
wykazuje tak znaczne i daleko idące różnice mię- 
dzy pojedynczemi okręgami, że nowy podział tego 
stanu rzeczy przynajmniej nie pogorszy. 

Zmiany, jakie zajdą wskutek projektowanego 
nowego podziału pod względem liczby gmin i lu- 
dności do jednego okręgu należących, okazują na- 
stępujące zestawienia : 

Wedłng teraźniejszego podziału na okręgi wy- 
borcze najmniejsza liczba gmin do jednego okręgu 
należąca wynosi 39, największa 146, najmniejsza 
ilość ludności do jednego okręgu należąca wynosi 
46.336, największa 101.046. 

Według nowego projektu wynosiłaby naj- 
mniejsza liczba gmin do jednego okręgu należąca 
37, największa 167, zaś najmniejsza ilość ludności 
do jednego okręgu należąca wynosiłaby 44.947, 
największa 131.465. 

Jakie zaś są oscylacje między minimum i 
maximum tu wskazanemi, wykaznją następujące 
zestawienia : 

Okręgów wyborczych o liczbie gmin niżej 40 
jest obecnie 1, będzie według nowego projektu 
2; nad 40 do 50 gmin jest obecnie 5, będzie we- 
dług nowego projekta 6; nad 50 do 60 gmin jest 
obecnie 7, będzie według nowego projektu 5; nad 
60 do 70 gmin jest obecnie 13, będzie według 
nowego projektu 13; nad 70 do 80 gmin jest 
obecnie 11, będzie według nowego projektu 14 ; 
nad 80 do 90 gmin jest obecnie 11, będzie we- 
dług nowego projektu 11; nad 90 do 100 gmin 
jest obecnie 8, będzie według nowego projektu 6 ; 
nad 100 do 110 gmin jest obecnie 4, będzie we- 
dług nowego projektu 5; nad 110 do 120 gmin 
jest obecnie 5, będzie według nowego projektu 4; 
nad 120 do 130 gmin jest obecnie 3, będzie we- 
dług nowego projektu 2; nad 130 do 140 gmin 
jest obecnie 4, będzia według nowego projektu 1; 
nad 140 do 150 gmin jest obecnie 2, będzie we- 
dług nowego projektu 1; nad 150 do 160 gmin 
nie ma żadnego, a będzie według nowego pro- 
jektu 3; nad 160 do 170 gmin nie ma żadnego, 
a będzie według nowego projektu 1. 

Okręgów wyhorgayoh o luduości niżej 50.000 
jest obecnie 2, będzie według nowego projektu 4; 
nad 50.000 do 60 000 jest obecnie 7, będzie we- 
dług nowego projektu 7; nad 60.000 do 70.000 
jst obecnie 18, a będzie wedłng nowego pro- 
jektn 18; nad 70.000 do 80.000 jest obecnie 21, 
a będzie według nowego projektu 15 ; nad 80.000 
do 90.000 jest obecnie 18, a będzie według no- 
wego projektu 13 ; nad 90,000 do 100.000 jest 
obecnie 6, a będzie wedłng nowego projektu 8; 
nad 100.000 do 110.000 jest obebnie 2, a będzie 
według nowego projektu 4; nad 110.000 do 
120.000 nie ma żadnego, a będzie według nowego 
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Gustaw zgrzytnął zębami, których już w po- 
łowie nie miał tyle co Janusz, i stanął nieopodal 
ciskając na wiarołomną piorunami swych ognistych 
oczu, niestety jeduak tak dalece bez Żadnego 
skutku, że z końcem wyścigów, paui Natalja wsia- 
dła do powozn z ciotką, a z niemi razem zapro- 
szony pan Jannsz. 

Tęga to była natura 
huzar. 

Pić dzień cały i noc, nazajntrz siąść na konia 
i harcować trzy godziny lub wybrać się w naj- 
sroższy mróz na polowanie, a potem wróciwszy 
pić znowu lub tańczyć do npadłego i zawsze być 
wesołym i bawić damy tańcami i anegdotami, to 
dla niego nie znaczyło nic. Nieznużony, nierozgnie- 
wany, chociaż natrętni wierzyciele budzili go już 
w hotelu o siódmej rano, szedł na śniadnnie z 
przyjaciołmi, a po Śniadaniu szedł znowu z przy- 
jaciołmi na bakara. Zgrawszy się, śmiał się cią | 
gle i tylko wtedy w zły wpadał humor, gdy wra- 
cać musiał wcześniej niż obliczył na wieś. Wtedy 
brała go pasja, bo sąsiedztw bliskich nie miał i 
nudzić się musiał, gdy nie można byłe polować. 

Pani Marmon silnie zaprotegowała Janusza. 

— To mi mężczyzna mówiła w uniesie- 
niu — to nie żaden ułamek, dusza mu się śmieje 
z oczu, a jaki zawsze do tańca i do różańca! 
Nie wzdycha nigdy, nie przewraca oczami, ale 
jak czasem spojrzy tak wprost, wyraźnie, głęboko, 
to aż muie starej, przypomina się pierwszy 
mój konkurent, który niestety zginął w  poje-. 
dynku... | 

Nie trzeba było perswadować pani Natalji...! 


ten pan Janusz ex- 


l 

stało się oczywistą przy- wiać tak kobietę o własnych funduszach, nie pła- 
cić przyrzeczonych i należnych jej alimentów, nie 
troszczyć się nawet o nią czy żyje i jak żyje! 
pfe! to niegodne... i dla tego ukarzmy go, Sceduj 
my sumki i nie prośmy go o nic... dla nas już on 
nie istnieje, prawda? Ha, ha, ha, co za po- 
mysł | 

Inwencyjuy pan Janusz scedował obie 
ł , |sumki, tracąc na jednej 15 000, czyli połowę, na 

Panig Natalją bawiła serdecznie ta jego ru-i drugiej 25 000 złr, ale gotówkę przyniósł i poło 
chliwość, a gdy rzeczywiście obiady lepiej jej sma- | żył na toaletce przed panią Natalją, która oczaro- 
kować zaczęły, uprosiła go raz, aby się rozejrzał | wana już urodą i humorem pana Janusza, teraz i 
w jej interesach majątkowych, które się teraz co- {w jego spryt wierzyć zaczęła. 
kolwiek poplątały. Właściwie zaś nie były one' Jaki praktyczny | 
poplątane, tylko ponieważ mąż Natalji przyrze- 
czonej renty nie przysyłał, a dochody z majątku 
jej, skutkiem nierachowania się, zmniejszyły się 
znacznie, więc trzeba było zredukować wydatki, 
albo wynaleźć nowe źródła dochodu. 

Pan Janusz na zredukowaniu wydatków nie 
znał się woale, a nadto z zasady brzydził się 
wszelką redukcją, wolał się zająć wynalezieniem 
innych źrodeł dochodu. To też gdy raz posiedział 
dwie godziny nad papierami pani Natalii, poczer- 
wieniał apoplektyczuie ze znużenia, ale nagle za- 
wołał trynmfująco: 

— Mam, mam! 

Błogo uśmiechnięta Natalją zbliżyła się do 
niego, oparła śliczną białą rączkę na jego ramie- 
niu i zapytała: 

— Cóż takiego wynalazłeś, panie Januszu? 

— Kalifornją, miny nieprzebrane, jeżeli nie 
złota, tó tych papierków, bez których nam ciężko 
na tym padole! 

— Nie może być! : 

— Ale tak — gto tu są dwie sumy, jedna na 
30.000 żłp. druga na 65.000;złr., obie zawarowane 
w najlegalniejszych aktach rejentalnych, 

— Cóż z tego, kiedy jedna płatna za lat 
pięć, druga za lat trzy. 

— A od czegoż inwencja, zmysł przedsiębior 
czy i energja?— zaśmiał się ukazując rząd bia- 
łych zębów. 

Pani Natalja ujrzawszy te zęby, rozśmiała 


Natalji, szło mn łatwo i 
jemnością. 

Zrazu układał programat zabaw, spacerów i 
wycieczek, ;óżniej zauważył, że obiad będący 
podstawą zdrowia wyższych ludzi, powinienby 
podlegać surowszej kontroli. Odprawił więć do 
tychczasowego kucharza, przyjął nowego, a był 
tak poczciwym, że z dnia na dzień dyktował 
m e nu. 


mówiła pani 
Mormon. 

— To nie jeszcze, ale czy kiedy usłyszysz 
ciotka z ust jego słowo skargi, narzekania, czy 
kiedy ujrzysz smutek na czole? Zawsze uśmiech 
okraszony temi cudnemi ząbkami, a czoło gładkie, 
białe lśni się pogodą pod lasem bujnych, jedwa- 
bnych włosów. i 

Co raz huczniejsze i weselsze Życie zapano- 
wało w domu pani Natalji, bo pan Janusz nie był 
zazdrośny, i owszem posprowadzał masę młodzie 
ży, pomiędzy którymi najwięcej było jego da- 
wnych kolegów. Wprawdzie liczba pań zmniej. 
szałą się coraz bardziej, zmniejszała się tak 
rażąco, że trudno już było skleić jaki taki 
wieczorek  tańcnjący, ale wesoła młodzież 
zastępowała damy, a pani Marmon i pani 
Natalja ubawione tą metamorfozą, zawołały obie 
z zachwytem: 

— Tem lepiej! 

„Tem lepiej“ jako refleksja : filozoficzna w 
ustach pani Natalji, brzmiała cokolwiek zastrasza- 
jąco, a gdyby żył jeszcze zacny jej ojciec, byłaby, 
go powaliła o ziemię. „Tem lepiej* znaczyło Wy” | 
rzeczenie się towarzystwa dobrego i przyzwoitego, 
tego, w którem piękna Natalja wzrosła i którego 
była dotąd królową, 
warzystwa pana Janusza, jego kolegów i w ogóle 
mięzkiego. „Tem lepiej* znaczyło wyemancypowa- 
nie się z pewnych koniecznych reguł i form Świata, 
za którem zaraz idzie pogarda opinją świata. 


a przyzwycaajanie się do to. nie mogła, ale usnęła nareszcie, 


i znajome zachorowały na krótki wzrok, Że często | 


Żerwała się jak lwica pani Natalja i zapła- 


przechodziły, spotykając się z nią, na drugą stro- kała gorzko, jak niegdyś na pogrzebie ojca. 


nę ulicy, co zamiast ją zmartwić, oburzyło ją 
tylko i pobudziło do tem większej pogardy. 

— Nie dbam o te gąski — mówiła szyderczo 
do swej ciotki i do ciągle wesołego pana Janusza — 
zawsze mnie nudziły, przymuszałam się, aby słu- 
chać ich błahych i czczych rozmów, a dziś czuję, 
że zachorowałabym z nudów w ich towarzystwie. 

— Moje dziecko — dodawała pani Matmon — 
możesz niemi pogardzać, byle ci nigdy na niczem 
nie zbywało, bo gdybyś, broń Boże, straciła ma- 
jątek, wtedy mogłyby na prawdę ci dokuczyć. 

„Majątek stracić,“ tego nawet nie rozumiała 
pani Natalja. 

Wychowana w zbytkach, wiedziała, że po ro 
zejścin się a mężem, ma swój własny duży ma- 
jątek, w rozpożyczonych na rozmaite hipoteki ka- 
pitałach. Procenta pobierała dotąd regularnie, a 
procenta były spore i wystarczały zupełnie... aż 
do znajomości z panem Januszem. Od tego czasu 
dwie sumki scedowała, trzy inne wypowiedziała, 
o wypłatę jednej ułożyła się, straciwszy na niej 
trochę, ale koniec końców gotówka była i źródła 
nie wyczerpały się jeszcze. Mogła się więc nudzić 
towarzystwem pań młodych i starych, a gdy się 
jej sprzykrzy, wyjedzie za granicę i tam na stałe 
osiędzie. 

Energiczny pan Janusz zasiadał coraz częściej 
nad jej papierami i cedował coraz częściej, byle 
tylko żadną troską nie zachmurzać czoła rozba- 
wionej pani Natalji. Pomimo to zachmurzyło się 
jej czółko. Pewnego bowiem dnia najniespodzie- 
waniej wpadł małżonek i to raniutko, gdy wszyscy 
jeszcze w domu spali, obudził Natalję, a zarzu- 
ciwszy wylękłą i rozespaną tysiącem obelg cał- 
kiem niegentlemańskich, jak wpadł tak wypadł. 

Wyrwana ze snu pani Natalja długo usnąć 
a kiedy około 
drugiej z południa, obudziła się, posłyszała 
okrótną wrzawę głosów i lament Gertrudy. 

Zadzwoniła. Wpadła ciotka, służba i Gertrnda. 


Ta ostatnia zanosząc od płaczn, opowiedziała jej, 
że pan.... 


przekonanie samo przez się rosło w niej do tego |się także, nie wiedząc już o co chodzi. 

stopnia , że bardzo niedługo potem, pan Ja- — Sumy te scedujemy .. z pewną małą stratą, 

nusż rządził w jej domu, jak nigdy u siebie. ale gotówka będzie i nie będziemy potrzebować 
Bo u siebie miał rządcę, który zastępował je- |oglądać się na męża, który — nie Inbię nikogo 

go lenistwo, a tu dysponowanie każdą godziną pani | oskarżać — ale gentlemanem nie jest. Pfe ! zosta- 


Opinja zaś świata często bywa fałszywie 
rozdmuchaną i niesprawiedliwą, ale ostatecznie i 
zupełnie mylić się nie może. 

Pani Natalja zauważyła wnet, że w teatrze, 
na koncertach, na spacerach, dawne przyjaciółki 


— Pan Janusz? — spytała Natalja nierozcu- 
cona zupełnie, 

— Nasz pan! — ryknęła — zabrał mi 
moję Manię ! 


— Dziecię moje najsłodsze, — O ja nie- 
szczęśliwa | 

Teraz dopiero ncznła, że kocha to dziecię, 
które widywała zaledwie raz na dzień. 

Posłała setkę telegramów i kilkanaście listów 
do okrótnego męża, poddając się wszelkim wa- 
runkom, byle jej oddał dziecię. Nadaremnie t* 
Małżonek raz jej tylko odpowiedział te słowa: 

— Niegodną jesteś pani wychowywać swoją 
córkę, 

W prawdziwej rozpaczy i żałości, przepędziła 
dni trzy po tym straszliwym wyroku. Weszła w 
siebie, przez te dni nie przyjmując nikogo, nie 
słuchając pocieszeń ciotki, nie chcąc widzieć na 
oczy Janusza. 

Pan Janusz przestraszony nie na żarty, że 
mu się wyśliźnie ta pokutnjąca Magdalena, chciał 
już szturmem zdobyć apartament. 

Na szczęście, ale tylko dla niego, po trzech 
dniach wyszła Natalja ze swego pokoju, blada jak 
chusta, zdeterminowana na wszystko, a pierwszem 
jej słowem na goryczą wykrzywionych ustach, 
było : 

— Tem lepiej | 

Tym razem: „tem lepiej* było straszne. 

Podkopana moralnie czuła się podkopaną 
fizycznie. Zaczęła kaszleć i plać krwią. Nie chciała 
jednak skończyć sentymentalnie jak Dama ka- 
meljowa, ale wesoło, bulaszczo i prędko, jak 
kobieta, która umrzeć powinna, bo jej nic innego 
na tym świecie nie pozostBje. 

W tem staczaniu się szybkiem w przepaść, 
dopomagał jej niezmordowanie dzielny pan Jarnsz, 
a dopomagał tem chętniej, że z dzierżawy całkiem 
go już wyrzucili. A 

Jedyną jego teraźniejszością, bo o przyszłości 
nigdy nie myślał, była Natalja 

Zaczęli więc teraz oboje wieść życie hała- 
śliwe, rzucające się w oczy, wyzywające, jakby- 
umyślnie opinją i tak dalece wychodzące z granie, 
że oburzyło to nawet panią Marmon, kobietę dosyć 
elastycznego sumienia. (C. d. n.) 


DZIENNIK POLSKI 


projektu 2; nad 120.000 do 130.000 nie ma Ża- |zamknął posiedzenie o godz. 3'/, po południu, 
dnego, a będzie według nowego projektu 2; nad |zapraszając posłów na doroczne Zgromadzenie 
130.000 nie ma żadnego, a będzie według nowego j Zakładu im. Ossolińskich, które przypada d. 12. 


projektu 1. 

Zestawienia te wykazują, że co do liczby gmin, 
do jednego okręgu należących, według nowego 
projektu będzą tylko 4 okręgi, mające nad 150 


in. 
E Co do ludności zaś będzie tylko 5 okręgów, 
z ludnością wyżej 110.000. 

Oscylacje więc podług nowego podziału będą 
wprawdzie mniej korzystne jak pray dotychczaso - 
wym podziale, lecz nie będą tak rażące, aby prze- 
ważyły korzyści zgodności między podziałem na 
okręgi wyborcze, a podziałem na powiaty polity- 
czne. 

Zdawało się, że nie będzie już żadnej roz- 
prawy, bo nie było jej, gdy ta sprawa została 
przedłożoną. Tymczasem inaczej się stało. Poseł 
Rybicki wystąpił a krytyką przedłożenia, upa- 
trując w niem radykalną zmianę jednego z kardy- 
nalnych praw elektoralnych, nareszcie praw naby- 
tych, i targanie się na historyczność podziału te- 
rytorjalnego. Nie widząc żadnego periculum in 
mora, ani domagania się z kraju, wniósł odesła- 
nie projektu do Wydziału krajowego dla głębszego 
zastanowienia się. 

Wniosek ten został poparty przez p. Po 
piela Jaua, który nie radził zbyt skwapliwie 
przystępywać do zmian i trzymać się raczej przy- 
kładu konserwatywnego Anglii, która chociaż jest 
wzorem parlamentaryzmu, przez długie lata zwle- 
kała zmianę terytorjalną okręgów wyborczych tak 
dalece, że nawet takie miasto, jak Liverpool, nie 
miało prawa wybierania osobnego reprezentanta, 
które przysługiwało innym o wiele mniejszym 
gminom. 


Innego zdania był p. Mieroszowski, któ- 
ry wykazał p. Rybickiemu całą bezzasadność je- 
go wątpliwości. Prawda, że strony interesowane 
nie bardzo dopominają się zmian, sle przypisać to 
należy ich obojętności i nieświadomości. Sejm zaś 
mający świadomość złego, ma obowiązek myśleć o 
jego usunięciu. Anomalja są rażące. W Rzeszowie 
np. odbywają się głosowania z dwóch okręgów 
wyborczych równocześnie. Do wielickiego okręgu 
wyhorczego należą drobne skrawki aż czterech 
starostw. Gmina katastralna, do której p. Miero- 
szowski należy, znajduje się w starostwie kra- 
kowskiem, a głosuje na posła w Chrzanowie. Mia- 
steczko Skawina zamiast do wielickiego okręgu 
wyborczego, należy do Krakowa i t d. Wogóle 
jest 6 starostw takich, których mieszkańcy nie 
mają miejsc głosowania we własnym powiecie. 
Chłopi-wyborcy są kompletnie zbałamuceni, i nie 
wiedzą, dokąd chodzić głosować. Dzisiejszy po- 
dział terytorjalny nie ma nic historyczne- 
go dla nas, żebyśmy się mieli upierać przy nim. 

P. Pilat, powoławszy się na daty statysty- 
czne, przypomniał, że w roku 1867, gdy uchwała- 
no podział terytorjalny, miano na względzie ago- 
dność powiatów z okręgami wyborczemi, ale od 
tego czasu zaszły tak licane zmiany, że niepodo- 
bna rzeczy zostawić nietknięte w teraźniejszym 
stanie. Zmiany te są właśnie na ukończeniu, więc 
właśnie najlepsza pora do regulacji stosunków, 
które nietylko ludności, nietylko wyborcom i sta- 
rostwom dały się we znaki, ale i wszystkim tym, 
którzy mieli sposobność doświadczyć tych nieprzy- 
jemności, zasiadając w komitetach wyborczych. 
Odroczenie aprawy muziałoby pozoatać bez żadne- 
go skutku, albowiem Wydział krajowy mając ma- 
terjał statystyczny dostatecznie przygotowany, nie 
mógłby odmiennego przedłożyć projektu, ani wy- 
myślić nowych okręgów wyborczych. 

P. Męciński również przemówił za wnio- 
skiem komisji i wyliczywszy cały szereg osobliwo 
ści w dzisiejszym rozkładzie terytorjalnym okrę- 
gów wyborczych, odpowiedział także p. Popielowi, 
że konserwatywna Anglja, którą nam ten poseł na- 
śląadować radzi, jeszcze w roku 1805 naprawiła 
krzywdę, jakiej doznawał Liwerpool, i przy tej 
sposobności mając na oku słuszność i stosowność, 
78 okręgom wyborczym odebrała prawo wybiera- 
nia osobnych posłów, a zatem iść za przykładem, 
który przed laty 80 został zmieniony, byłoby dla 
nas trochę za późno. (Wesołość). 

Po przeprowadzonej w ten sposób dyskusji, 
wniosek odraczający p. Rybickiego upadł, a po 
skonstatowaniu obecności 126 posłów, większością 
114 głosów prayjęto projekt komisji z małą po- 
prawką p. Grocholskiego w następującem brzmie- 
niu 


I. Postanowienia $$ 6 i 6 = AKON wybor- 
czej z dnia 26. lutego 1861 przestają obowiązywać w do- 
tychczasowem brzmieniu i odtąd opiewać następnie: 

$ 5. Dla wyboru posłów z gmin wiejskich tworzy ka- 
Łdy z obecnych okręgów dzisiejszych siadmdziesięciujiczte: 
rech powiatów politycznych osobny okręg wyberozy. 

$ 6. Miejscem wyborczem dla każdego okręgu wybor- 
czego gmin wisjskich jest siedziba polityczna władzy po- 
wiatowej. z rad A 

II. Ustawa niniejsza zacznie obowiązywać przy pier- 
wszych po jej ogłoszeniu następujących ogólnych wyborach 
posłów na Sejm krajowy Królestwa Galicji i Lodomerji 
x Wielkiem księztwem Krakowskiem. 

Trzecie czytanie załatwiono tą samą większo- 
ścią głosów. 

Dopiero teraz przyszedł pod obrady wniosek 
komisji szkolnej w sprawie suplentów, i uchwalono 
bez dyskusji następującą rezolucję : 

Wzywa się c. k. rząd: 

1) aby na przyszłość w kraju naszym tworzył 
posady etatowe nauczycielskie w szkołach średnich 
w korzystniejszym mż dctychczas stosunku do ilo- 
ści klas równorzędnych i do liczby uczniów; 2) 
aby zastępcom nauczycieli, którzy zdali egzamin, 
przyznał stanowisko i płacę urzędników rangi XI. 

Pomimo  spóźnionej pory i powszechnej nie- 
cierpliwości, marszałek w zamiarze wyczerpania 
całego porządku dziennego zarządził obrady nad 
preliminarzem folwarku dublańskiego na rok 
1884 , który z komisji budżetowej przedłożył p. 
Abrahamowicz, poczem miał nastąpić preliminara 
szkoły gospodarstwa lasowego. 

Ale p. Antoniewicz wybrał się z krytyką 
znaczenia szkoły dublańskiej, i żądał, aby gal. 
Tow. gospodarskie, które z folwarku tego ma kon 
traktem zawarowaną rentę 1.600 gld., zrzekło się 
tej renty, a nadto własnym kosztem spłacało długi 
hipoteczne Dublan. 

Na wniosek ten, ubrany w formę „żełanja* 
(życzenia) uznał zą dobre odpowiedzieć p. Stru- 
szkiewicz. Z ferworem toczyła się ta polemika 
w lewym zakącie sali, podczas gdy reszta ław 
poselskich niepostrzeżenie została opuszczoną przez 
posłów, spieszących do domu ubrać się we fraki 
na objad, urządzony przez siebie na cześć namie- 
stnika. ł ie żądał 

Gdy już nikt głosu ni i miano przy- 
stąpić do losowania, p. Alfred Potocki AA 
uwagę marszałka, że nie ma kompletu w sali. 
Musiano tedy odłożyć głosowanie. Marszałek 


bm. w południe, i z tego powodu dzisiejsze posie- 
dzenie sejmu rozpocznie się dopiero o godz. 1. 
z południa. 

Podajemy wreszcie oba wnioski, które na 
początku wczorajszego posiedzenia zostały złożone 
do laski marzaałkowskiej. 

Wniosek p. Pławickiego opiewa: 

Zważywszy, że spory o granicę kraju, czy to 
z sąsiedniemi państwami, czy z sąsiedniemi krajami 
koronnemi dochodzą i rozstrzygają władze rządowe 
bez współudziału reprezentacji krajowej. 

Zważywszy, że wynik takich sporów może spo- 
wodować z mniejszego obszaru królestwa Galicji i 
Lodomerji z W. Ks. Krakowskiem , jak się to już 
zdarzyło w skutek sporu granicznego gminy Dębno 
w pow. nowotargskim z węgierską gminą Friedmann 
w r. 1877. 

Zważywszy, że w myśl $ 2 instrukcji dla Wy- 
działu kraj., uchwalonej przez wys. Sejm, Wydział 
kraj. jest obowiązany strzedz granic kraju. 

Wys. Sejm raczy uchwalić: Wzywa się rząd, 
aby o każdym sporze o granicę kraju wcześnie za- 
wiadamiał Wydział kraj. i wyjednał delegatowi Wy- 
działu kraj. współudział przy komisjonalnem do- 
chodzeniu, a przed rozstrzygnięciem sporu zasięgnął 
zdania Wydziału krajowego. 

Wniosek p. Lassockiego brzmi: 

Zważywszy, iż wobec osnowy ustępu 3 $ 64 
ust. gm. daremnemi bywają przedsiębrane przez 
władze antonomiczne dochodzenia, orzeczenia zaś 
najwyższych organów tejże władzy, wydane we 
własnym zakresie działania pozostają bez skutku. 

Zważywszy, iż kosztowny, w nieskończoność 
dający się przewlekać, a w rezultacie wątpliwy co 
do sposobu załatwienia i ostatecznego wyniku pro- 
ceder sądowo-sporny usposabia często gminy do 
zaniechania dochodzeń o poszkodowanie, lub zwrot 
uronionej kwoty, świadomość zaś beskarności za- 
chęca ludzi złej woli do czynienia prób, a wzglę- 
dnie postępów na drodze sprzeniewierzeń, malwer- 
sąacji i nadużyć. 

Zważywsay dalej, iż sposób, oraz wynik do- 
chodzeń sądowych, jako na całkiem odmiennych, 
naturze spraw administracyjnych nie odpowiada- 
jących zasadach postępowania oparty, powoduje 
ck. sądy do wydawania rezolucyj, stojących zazwy 
czaj w sprzeczności z orzeczeniami władz autono- 
micznych, skutkiem czego pomienione władze naj- 
fałszywsze wobec gmin zajmą stanowisko, a powa- 
ga ich nietylko na szwank narażoną, lecz całkiem 
podkopaną zostaje. 

Zważywszy wreszcie, iż postanowienie objęte 
ustępem 3cim ustawy gm. pozostaje w sprzeczno- 
ści z zasądniczem postazowieniem $ 29 ustawy © 
reprezentacji powiatowej, oraz $ 17 ustawy o ob- 
szarach dworskich, wnoszę: 

Wysoki Sejm raczy uchwalić: Poleca się Wy- 
działowi krajowemu, by na najbliższej sesji przed- 
łożył Sejmowi projekt noweli, uchylającej dotych- 
czasowe brzmienie ustępu 3 $ 64 ustawy gminnej, 
a zapewniającej natomiast orzeczeniom wyższych 
władz autonomicznych, dotyczącym mianowicie pre- 
tensyj gminy do wójta i członków zwierzchności 
gminnej, wykonanie w drodze administracyjnej. 


Sprawozdanie 


komisji wybranej z grona posłów włościań- 
skich o wyrażonych im przez wyborców 
życzeniach i żądaniach. 


(Ciąg dalszy ) 


V. Dalej, jak w zakres ustawy gminnej sięgają, 
lecz do pewnego stopnia w związku z nią zostają 
postulaty : 

1. Zmiany ordynacji wyborczej w tym kie 
runku, aby dzisiejsze powiaty polityczne zarazem 
były okręgami wyborczemi. Wniosek odnośny wy- 
gotował i uzasadnił już w Izbie poseł dr. Pilat. 

2. Zmiany ustawy o przynależności w tym 
zwłaszcza kierunku, aby kilkuletni stały pobyt w 
gminie, połączony z posiadaniem majątku nieru- 
chomego albo uiszczaniem podatku bezpośredniego 
zarobkowego lub dochodowego, było dostateczne 
do nabycia prawa przynależności w gminie. Żąda- 
nie to było już przez wysoki Sejm wyrażone, ko- 
misja uważa poruszenie powtórne tej sprawy za 
nader pożądane. 

3. Zaprowadzenia nowej ustawy polowej. Z 
tem żądaniem komisja sądzi, na teraz się wstrzy- 
mać, bo ustawa polowa przed kiłku laty została 
uchwaloną, a przepisy jej uzupełnione są pod pe 
wnym względem przepisami ustawy wodnej. 

4. Zaprowadzenie przymusowej asekuracji od 
ognia dla zagród włościańskich. Urzeczywistnienia 
tej myśli komisja bardzoby sobie życzyła tak w 
interesie włościan jak i w interesie ekonomicznym 
kraju. ; 

5. Budowanie koszar (nawet dorywczych) dla 
uwolnienia gmin od ciężaru kwaterunkowego. Żą- 
danie to zdaje się być komisji niewłaściwe, gdyż- 
by majątki gminne silniej obciążało, aniżeli obo- 
wiązek chwilowego dostarczania kwaterunku dla 
wojska. 

6 Domy pracy przymusowej dla włóczęgów. 
Rzecz wprawdzie bardzo pożądana, ale połączona 
z wielkim kosztem, którego obecnie ani fundnsze 
Rad powiatowych, ani fundusz krajowy ponieść nie 
byłby w stanie. 

7. Zwolnienie od stawiania kominów w cha- 
łapach starych przebudowanych i tych wszystkich, 
które są stawiaue w okolicach, pozbawionych ce- 
gielni i wapna. Jednakże wykonanie ustawy budo- 
wniozej pod tym właśnie wsględem tak powoli po- 
stępuje, że komisja żadaą miarą żądania powyż- 
szego zalecióby nie mogła. 

8. Zmiana w cechowaniu bydła. Przedmiot 
ten załatwiony już jest rozporządzeniem minister- 
stwa rolnictwa z d. 18. sierpnia 1883 r., nakazu- 
jącego zamiast dotychczasowego sposobu piętnowa 
nia bydła rogatego na skórze, zaprowadzenie ce- 
chowania na rogach. 

VI. Znaczna liczba wyborców domaga się na- 
stępnie zaprowadzenia pewnego ograniczenia w po- 
dzielńości gruntów włościańskich. Sprawa ta wpro 
wądzoną została już do Izby sejmowej przez wnio- 
sek posła Grocholskiego. Z nią wiąże się po czę- 
ści i sprawa komasacji gruntów rzeczonych, będąca 
obecnie w toku. 

VII. Liczne i silne bardzo są następnie do- 
magania się o zniesienie nadużyćj wykonywanych 
przez handlarzy soli, o zniżenie jej ceny, szczegól- 
niej przy soli dla bydła i o ułatwienie w poborze 
surowicy. Komisja żądanie to uważa za słuszne, a 
w części poruszone ono już zostało wnioskiem po- 
słą Merunowicza, 


VIIL Niektóre żądania zostają w zawiązku z 
policją sanitarną. Do nich należą: 


1. Żądanie skuteczniejszej pomocy lekarskiej, 
będące w ścisłym związku z tylokrotnie już w sej- 
mie uchwalonem domaganiem się zaprowadzenia 
wydziału lekarskiego we Lwowie. 

2. Ządanie dokładniejszego dozoru nad han- 
dlem starzyzną, która łatwo przenosi zaraźliwe 
choroby. Temu żądaniu  powinnoby zadość- 
uczynić ścisłe wykonywanie przepisów sanitar- 
nych, dla tego sądzi komisja, iż będzie rzeczą 
dostateczną, poprzestać na razie na tej tylko 
uwadze. 

3. Zmiana ustawy co do ruchu bydłem roga- 
tem w pasie granicznym przeznaczonem do zwy- 
kłego handlu na jarmarki w okolicy powiatu. Ko- 
misja sądzi jednak, że do usunięcia przyczyn posta 
wionego postulatu wystarczy Ścisłe wykonanie obo- 
wiązującej obecnie ustawy. 

IX. Niektóre żądania odnoszą się do powstrzy- 
mania tak niestety pomiędzy ludem rozszerzonego 
jeszcze pijaństwa, mianowicie do usuwania, o ile 
możności tego, co mu daje łatwą sposobność do 
oddania się temu nałogowi. 

Jeden z posłów wskazał jako ważny, ku temu 
celowi prowadzący Środek, zniesienie prawa propi- 
nacji przea indemnizację, uznał jednak sam, że 
rzecz potrzebuje głębszej jeszcze rozwagi, ażeby 
już teraz decyzja pod tym względem mogła być 
powziętą. 

Z jednego okręgu włościanie żądają zmniej- 
szenia liczby szynków, ograniczenia czasu, w któ- 
rym one mają być otwarte, ścisłego dozoru poli- 
cyjnego nad niemi i rozciągnięcia go nawet do 
uczt prywatnych domowych, a wreszcie ogranicze- 
nia liczby jarmarków. 

Nie ulega wątpliwości, że Ścisłe przestrzega - 
nie ustawy o pijaństwie i odnośnych przepisów 
policyjnych zapobiegłoby bardzo złemu, w naszym 
kraju, niestety, silnie zakorzenionemu, dla tego 
sam fakt, iż tego rodzaju żądania przez wieśnia- 
ków zostały uczynione, powinienby władze skło- 
nić do większej czujności i do pomnożenia żan- 
darmerji. 

Sprawa jarmarków poruszoną już była da- 
wniej w sejmie, skutkiem czego władze polityczne 
wydały rozporządzenie wzgledem  zabronienia 
odbywania niekoncesjonowanych targów i jar- 
marków. Obecnie sprawę tę znów poruszył w 
Izbie samoistnym wnioskiem poseł hr. Męciński, 
żądając, aby dla koncesjonowanych targów i 
jarmarków, zwłaszcza w mniejszych miastach, był 
jeden i ten sam dzień preznaczony w całym 


kraju. (Dok. nast.). 
Korespondencje. 
Biała 10. października, 
(Germanizatorstwo w szkole. — Nowy naczelnik 
sądu. ) 


Od dłuższego już czasu nie można się spotkać 
w dziennikach krajowych z korespondencją z Bia- 
łej, jakkolwiek Biała pod wieloma względami daje 
niewyczerpany i bardzo wdzięczny temat do oma- 
wiania i opisania, a to nie tylko ze waględów na 
swe położenie geograficzne na kresach, i w skutek 
tego ścierania się narodowości polskiej i niemie: 
ckiej, ale także ze względu, że Biała dla swego 
wielkiego przemysłn i handlu najcelniejsze stano 
wisko w kraju zajmuje. 

Otóż, aby to mijczenie przerwać, i aby choć 
w części zastąpić wytrawnych dawniejszych kore- 
spondentów z Białej do waszego Dziennika, posta- 
nowiłem chociaż niewprawnem jeszcze piórem od 
czasu do czasu w Dzien. Pol. przypomnieć krajowi 
naszą na kresach położoną Białę; a dziś zaczynam 
od szkoły i od sądu. 

W Białej jest 6-klasowa szkoła ludowa dla 
chłopców i takaż dla dziewcząt, a jakkolwiek wszy- 
scy nauczyciele i wszystkie nauczycielki, a nadto 
połowa uczniów należy do narodowości polskiej, 
to przecież wszystkie przedmioty wykładane są li 
tylko w niemieckim języku, a dzieci narodowości 
polskiej muszą tracić przynajmniej jeden rok, aby 
sobie wpierw język niemiecki przyswoić, w którym- 
by wykład nauczyciela zrozumieć mogły. W nie- 
których klasach liczba uczniów dosięga setki; czy 
nie godziłoby się z tych klas utworzyć paralelki 
z wykładem polskim dla dzieci nie rozumiejących 
języka niemieckiego? Wszakże jest zasadą w ca- 
łym świecie pedagogicznym przyjętą, że nie należy 
dla wyucaenia się obcego języka poświęcać przed- 
miotów naukowych. Ale niestety, my Polacy w 
Białej jesteśmy Pariasami i musimy patrzeć ze 
związanemi rękami, jak nasze dzieci w tutejszych 
szkołach zupełnie niemczeją i języka ojczystego za- 
pominają, lekceważą i poniewierają,— Jedyną na- 
dzieję polepszenia tych stosunków pokładaliśmy w 
zapowiedzianej reorganizacji szkoły bialskiej, atoli 
srogie nastąpiło rozczarowanie z powodu , że refe- 
rent tej sprawy w radzie gminnej ułożył i moty- 
wował program organizacji szkoły bialskiej taki, 
że szkoła ta musiałaby dla dzieci polskich stać się 
najsilniejszym agitatorem ich wynarodowienia, a 
jakkolwiek na wnioski uzasadnione jeydnego Po- 
laka w radzie gminnej, dr. Łazarskiego , projekt 
ten w drastyczniejszych ustępach w radzie gmin- 
nej złagodzonym został, to przecież Rada szkolna 
krajowa ze względu wielkiej jeszcze krzywdy na- 
szej, tego projektu organizacji potwierdzić nie mogła 
i nie potwierdziła. Wdzięczni jesteśmy Radzie szk. 
krajowej za takie oględne traktowanie sprawy, cho- 
ciaż z drugiej strony bolejemy bardzo, że stosunki 
szkolne, nas krzywdzące, dotąd usunięte nie zostały. 

Dziś odbywają się u nas fety członków nie- 
mieckiego Schulvereinu, którego najsilniejszymi a- 
gitatorami są nauczyciele gimnazjum państwowego 
z Bielska. W fetach tych, na które wielu obcych 
członków tego stowarzyszenia przybyło, niestety, i 
Polacy niektórzy biorą udział, i to stowarzyszenie, 
tak dla nas jak i dla Szlązaków bardzo szkodliwe, 
wspierają nie tylko materjalnie, ale i moralnie. 

W tych dniach opuścił Białę dotychczasowy 
sędzia powiatowy, p. Pawłowicz, wyjeżdżając do 
Krzeszowic, dokąd na własne przeniesiony został 
żądanie. 

Nowo mianowany sędzia powiatowy, p. Góra, 
objął już przed kilku dniami urzędowanie, które 
jakkolwiek w Białej jest zaszczytnem i wpływo- 
wem , to przecież trndne , mozolne i niewdzięczne, 
gdyż Niemcy tutejsi sędziego powiatowego , który 
ich piosnkę nie Śpiewa, zwykli skargami najniesłu- 
|szniejszemi i fałszywemi donosami przed wyższemi 
i władzami zarzucać, które niestety, jak z doświad- 


| 


| czenia wiemy, skutek odnoszą Pan Góra przeto 


będzie miał wiele do zwalczenia, jeśli będzie chciał 
sąd tutejszy do właściwego doprowadzić porządku, 


,i naruszoną jego powagę przywrócić, a jeśli sąd 
' wyższy krajowy w uwzględnieniu wyjątkowych sto- 


sunków bialskich i panującej tu drożyzny nie pod- 
niesie pauszaljów , to p. Górze nie zostanie inna 


droga, jak albo ta, którą jego poprzednik z nara- 
żeniem powagi sądu utorował, albo będzie zniewo- 
lonym niedostatki kancelaryjne z własnej pokry- 
wać kieszeni. 


KK 


KRONIKA. 


Lwów dnia 12. października. 


Wiadomości osobiste. Minister Dunajewski 
przybył wezoraj z Tyczyna do Krakowa o godzinie 
3ej po południu. P. minister stanął w pałacu bisku- 
pim i zabawi parę dni w Krakowie. Wraz s mini- 
strem przybył hr. Ludwik Wodziekł. 


Na cześć p. namiestnika Zaleskiego odbył | 
się wezoraj w dawnej sali sejmowej obiad, do którego | 
zasiadło 112 posłów. Z licznych toastów notujemy, 
następujące : Marszałek krajowy, dr, Zyblikiewies, 
wzniósł bardzo wymowny i piękny toast na cześć p. 
namiestnika. Zaznaczył, jak miłą jest rzeczą dla 
ludzi, którzy pamiętają te esasy, kiedy urząd na- 
miestnika piastowali nieprzyjaciele kraju, widzieć dziś 
ną urzędzie tym męża takiego, jak p. Zaleski, P. 
namiestnik wzniósł zdrowie dr. Zyblikiewiceza i) 
reprezentacji kraju, p, Grocholski saś zdrowie br. 
Potockiego Alfreda. Poświęcił kilka słów śp. hr. 
Gołazhowskiemu, którego nazwał naszą chlubą, a po-; 
niekąd i opatrznością, o hr. Potockim zaś wyrazil 
nadsieję, iż będzie jeszcze długo „swą pier-- 
sią i wpływem zasłaniał kraj przed sa-' 
machami, które mu zróżnych stron grożą.“ 
Następnie przemówił esłonek Wydsiału kraj. p. Wa- 
lerjan Podlewski, jak nastepuje: Zgromadzili się 
reprezentansi kraju ma tem miejscu, ażeby objawić 
swoje zadowolenie s powodu, iż przy mianowaniu 
namiestnika, po usunięciu sie wysokiej zacności po. 
przednika, wybór monarchy padł na Waszą Eksce-' 
lencję. Ja dzieląc to uesncie s moimi kolegami — 
jako jeden s nielicznych jaż żyjących przyjaciół śp. | 
ojca, jako świadek jego pracy i najsaeniejszych chęci 
i zamiarów dla kraju, który głęboko odesuwał każde 
niepowodzenie ojczyzny — podwójną czuję radość wi- 
dząc, że w tak godne ręce przechodzi jego spuścizna. 
Dobry i sslachetny siew przyniósł obfite żniwo; a; 
okoliczność ta orzeźwia serca nasze i nie każe wątpić 
o lepssej przyszłości. Dlatego też pozwól Wasza | 
Ekscelencjo, że jako stary świadek owego posiewu na' 
dzisiejszej uroczystości dożynków narodowych, podniosę , 
toast wysokiej czci i nznania dla syna jednego z naj | 
pierwszych obywateli kraju, którego pamięć w tak 
zaszczytny sposób potrafiłeś utrwalić w narodsie 
Niech nam żyje Ekscelencja nasz namiestnik Filip 
Zaleski ! 


Bal z tombolą na dochód Doma pracy s po- 
wodu prywatnych zabaw dnia jutrzejszego, odbędzie 
się dopiero w poniedziałek dn, 15. bm. stanoweso. 

Biletów wstępu na bal i kart kombinacyjnych 
na grę w tombolę dostać można u mnie przy olicy 
Kopernika 1. 38, w poniedziałek przes cały dzień 
w kancelarji komitetu balowego w hotelu Żorża, a 
wieczór przy kasie w kasynie miejskiem. 

Jadwiga Leonowa Sapieżyna. 


Obywatelstwo austrjackie nadało namiestni- 
ctwo poddanemn rosyjskiemu, p. Adamowi Antoniemu 
Sosnowskiemnu, klerykowi u OO. Dominikanów, 


Na wystawie amsterdamskiej otrzymali w 
dziale XXXII robót drukarskich, introligatorskich itp. 
honorową wzmiankę Jolja Joanowics s Oserniowiec, 
w dsiale XL: oleje, mydła, wosk, wody mineralne i.p. 
medal złoty Gartenberg , Lanterbach , Głolihammer i 
Wagmann, fabryka Świece i nafty w Drohobyczu ; zaś 
wzmiankę honorową Bonifacy Stiller, właściciel zakła- 
du kąpielowego w Morszynie. 


W lwowskim sądzie krajowym zdarzył się 
wesoraj przy rozprawie karnej nieswykły w świątyni 
Temidy wypadek. Dziewczynka 4-letnia , która jako 
posskodowana miała składać zeznania, rospłakała się 
i nie chciała odpowiadać na pytania przewodniczące- 
go. Prezydent, radca Białoskórski, posłał do 
cukierni po ciastka, a dziecko spożywszy łakocie, sa- 
częło opowiadać swoje przygody. Gdy obwinionego 
sasądzono na 6 miesięcy więzienia sa zbrodnię s $ 
128 k. k., obrońca dr Dulęba sgłosił zażalenie 
nieważności s powodu, że przewodniczący traktował 
poszkodowaną cukierkami, i tym sposobem miał wpły- 
nąć ma jej zeznania, 

Mianowania. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała nauczyciela Michała Kopezaka rzeczywistym 
nanczyciejem sskoły etatowej w Tylawie, nauczyciela 
Francisska Tomacska rzeczywistym nauczycielem 
szkoły etatowej w Łękach Dolnych, a nanczycielkę 
Paulinę Pospischil w Kobylnicy rzeczywistą nanczy- 
cielką snkoły etatowej w Strzałkowicach. 


Taryfa adwokacka. Ministerstwo sprawiedli- 
wości weswało wszystkie sądy wyższe do służenia 
ankiety celem ułożenia taryfy wynagrodzenia adwo 
katów za ich poszczególne czynności. Wydział cse- 
skiej Izby adwokatów wypracował już taką taryfę, 
którą przedłoży niebawem zgromadzeniu adwokatów, 
Oto główne jej postanowienia : 

Honorarjum sa skargi wraz s informacją, 
tndsież podania nakazowe i egsekncyjne, wynosić 
ma, jeżeli przedmiot sporu bəg odzetków i rbocznych 
należytości wynosi : a) 50 słr. lub mniej: 1 głr. 
50 et.; b) od 50—200 słr : 2 słr. 50 et.; e) od 
200—500 słr.: 3 słr.; d) od 500—1000 słr.: 
5 słr.; e) od 1000—5000 złr.: 8 słr.; f) więcej 
jak 5000 słr.: 10 nlr. 

Za sporządzenie innych podań w Sprawach spor- 
nych, o odroczenie terminów itd.: 8) do 500 słr.: 
2 słr.; b) od 500—5000 słr.: 3 słr.; c) powyżej 
5000 słr.: 5 słr. 

Za listy upominające: a) do 50 słr.: 50 et.; 
b) od 50—200 sir.: 60 et. ; €) od 200—1000 słr.: 
80 et.; d) powyżej 1000 słr.: 1 słr. 

Za pełnomocnictwo: 1 słr. 

Za odroczenie terminu: a) do 50 żłr.; 1 slr. 
50 ot.; b) od 50—500 słr.: 2 str.; e) od 500 do 
5000 słr.: 3 słr.; d) Powyżej 500 złr.: 5 sir. 

Za kontumacje i inne terminy : a) do 50 słr.: 
2 słr.; b) od 50—500 slr.: 3 słr.; c) od 500 do 
5000 złr.: 4 słr.; d) powyżej 5000 słr.: 6 słr. 

Próca tego ułożone są taksy za odbiór pienię- 
dzy i papierów wartościowych, Za czas stracony na 
terminach po za Siedzibą adwokata, za wydalenie się 
iz siedziby i koszta podróży, nareszcie należytości za 
przepisywanie i ekspedycje pism i podań. 


Niewypłacalność. Wiedeńskie stowarzyszenie 
wierzycieli ogłasza niewypłacalność Marka Halbera i 
Anny Halber we Lwowie. 

Myśl poprawna. W dain, w którym Matejko 
ofiarował papieżowi do Watykanu obras „Sobieski 
‘pod Wiedmiem*, jeden s celniejszych uczułów wiel 
kiego mistrsa, p. Styka, porwany tym przykładem, 
jofiarował świeżo ukończony obraz „Matka Boska, 
Era aae Polska“ do katedry ma Wawelu. Obras ten 
i 


| 
) 


nnajduje się na wystawie Towarzystwa sztuk pię- 
knych w Krakowie, a zwraca uwagę znawców głębo- 


kiem pocznciem religijnem, wsrnszająćą myślą otocze- 
nia wiserunku Matki Boskiej różnemi stany społe- 
czności polskiej, a nadto ma wysokie przymioty 
wykonania i techniki. Nakładem księgarni p. WŁ. Mil- 
kowskiego wykonaną została reprodukcja fotograficzna 
tego pięknego obrasn. 

Matejko swatem. Twórca „Hołdu* mimowoli 
i bezwiednie wyswatał czule kochającą się parę.— Oa 
ubogi i początkujący malarz kochał się w posażnej 
pannie, córce b. kupca kolonjalnego. Ojciec ani chciał 
słyszeć o zwiąska córki z ubogim niezsanym mala- 
rsem! Młodsi kochali się bardzo, lecz ona wbrew 
woli rodziców ręką swoją rozrządsiś nie chciala. Na- 
próżno przyjaciele i znajomi młodzieńca chcieli swal- 
czyć upór ojca, wszystkie prośby i nalegania stano- 
wego Odrzucił. Jednemu saé z wstawiających się, iż 
malarz s cząsem zostanie sławnym , odpowiedział iro- 
niesnie : 

— No! jeżeli Matejko zapewni mnie o tem, 
wówczas chyba uwierzę. 

— I dałbyś mn córkę? — zapytuje przyjaciel 
kochającej pary. 

— W takim razie niech się biorą — odpowiada 
b. kupiec. 

Nie upłyzął jeszcze tydsień czasu, kiedy uparte- 
mu ojcu przedstawiono autentyczny dokument, a mia- 
nowicie list Matejki, w którym mistrz nasz pisne 
następujące słowa: „Na żądanie sz. pana oświadczam, 
iż młody „* posiada rzeczywisty talent, który sto- 
sownie rozwinięty i pokierowany może postawić pań- 
skiego protegowanego w rzędzie lepszych artystów 
polskich“. Stary kupiec po otrzymaniu takiago doku- 
menta jesscze się wahał, lecz zwyciężony przypomnie- 
niem danego słowa, p>zwolił w końcu na małżeństwo 
kochającej się pary. 

Fotografję, prsedstawiającą uczestników II. 
zjagdu strażackiego w grupie mieszczącej blisko 100 
osób, można oglądać w sakładnie Mieczkowskiego, 
ul. Pańska l. 5 

Zarząd ,„Lutni**, lwowskiego towarzystwa śpie- 
wackiego podaje do wiadomości, iż odtąd zwyczajne 
próby „Chóra mięszanego* odbywać się będą w dnie 
poniedsiałkowe o godzinie w pół do 7ej, zaś próby 
„chóru męskiego" odbywać się będą każdej Środy 
z uderzeniem godziny 7ej w sali kasyna miejskiego. 

Wykaz irspasejł dyrazcji policji « dzia 
11. paźdsiernika. Skradsiono s magazyna wojskowe- 
go l. 18 Podwale 18 bluz artyleryjskich. — Złożono 
w pol. zapomniany w dorożce czarny jedwabny para- 
sol, słoty pierścień z brylantem znaleziony w podwó- 
rsu jednego s prywatnych domów i świadectwo doj- 
rzałości Jana Piotra Bronisława Łepkowskiego. — 
Przyaresstowano Marją Kurasz x kotarą i Jęlrzeja 
Olszewskiego z 2 szaflikami skradsionemi. 


Warszawa 9. paźdsiernika. W godności pra- 
łatów kapituły katedralnej warszawskiej zatwierdzeni 
zostali rzeczywióc: kanonicy tejże kapituły: ks. Am- 
toni Dietrich, Justyn Borzewski, oras proboszcz pa- 
rafii Słomczyn, ks, Kasimierg Budziszewski. 

Z Kamieńca Podolskiego donoszą : Dnia 1. bm. 
na przeciwległej stronie Smotrycza, zamieszkałej 
przez miejscowych kowali, wssczął się gwałtowny 
pożar. Domy w tem miejscu są pobudowane jeden 
prsy drugim, gdy przeto zajął się jeden, pożar ogar- 
nął saras przyległy i jessęse cztery, a nasza nio- 
świetną straż ogniowa dopiero w dobre 20 minat 
zdążyła przybyć na miejsce wypadku. W przeciąg 
dwoch godzin s sześcia domów pozostały tylko po- 
pioły, a ich lokatorowie besg dachu i kawałka chleba. 

Poznań 10. paźlsiernika. Właściciele grnatów 
w gminach Strąszewo, Wągrowiec, Łęgowo, Ostrowo, 
Wiatrowo, Pokrzywnica. Prnsiec, Jakubowo. Marlewo 
i Cieśła (w powiecie węgrowieckim i obornickim) sa- 
wiąsali się w towarzystwo melioracyjne nad rzeką 
Wełną, jakie już cd kilku lat istnieje między wsią 
Wełną (w powiecie gnieźnieńskim), gdzie rzeczka 
Wełna wypływa, aż po Janowiec. Skupowane są na 
tej przestrzeni młyny, aby osuszać łąki, które się 
rzeczywiście poprawiły, tak iż obecnie siano można 
wygodniej sprzątać. 

Spisy lokatorów. W Warszawie istnieje bar- 
dzo dobry przepis, że właściciele domów muszą w bra» 
mie na osobnej tablicy utrzymywać Spis lokatorów,- 
W ten sposób nie potrzeba ich szukać godzinami A 

Matka zbrodniarką Z Pesztu piszą +. gira.. 
szliwa sceug odegrała się dsiś przy rozprawie AK 
tecznej przeciw pani F. L., pochodzącej m „Daro PA 
nownej rodziny w komitacie Śsathmąrskjm. „Pani m 
piekna do dziś kobieta, nie, żyję £ mężem | masi 
utrzymywać dziecko, które kocha nad wszystko, ki gy” 
manie to zdobywała ona rosmaitym sposobem. W osta- 
tnich czasach najmowała się kolporterką Przed dwo- 
ma tygodniami wessła ona z książkami do pomiesska- 
nia dra Apaticzkyego, a nie sastawszy nikogo w pierw- 
szym pokoju przeszła do sypialni. Tu leżały suknie 
doktora, s kamiselki wyglądał słoty łańcnszek. Pami 
L. na ten widok zapomniała o wszystkiem. Pamiętała 
tylko, że jej syn nie ma ubrania i do sskoły pójść 
nie może. Pochwyciłą więc drżącą ręką ua zegarek, 
i w godsinę zegarek s łańcuszkiem był zastawiony, 
a syn dostał ubranie, ale postradał matkę, którą are- 
sztowano. Przy rozprawie biedza kobieta nie miała 
na obronę swą nic próaz łeż. Sąd nasnaczył jej mini- 
mam kary, 6 miesięcy, przeciw czemu pani L. ape- 
lowała. 

Pamiątka po Lelewelach. W parafialnym 
kościele ów. Mtanisława w Skierniewicach, po nad 
drzwiami prsy wejściu do kruchty, mieści się , na- 
grobek Ludwika de Salsa, madwornego lekarza Ada- 
ma Komorowskiego, arcybiskupa gnieźnieńskiego, pry- 
masa Królestwa. 

Wyryty na tym skromnym pomniku napis, jako 
mający swiąsek n zasłużozą u nas rodziną Lelewe- 
lów, powtarsamy s zachowaniem tak w osnowie, jako 
i końcowym naswiskn, ówczesnej pisowni: 

„D. O. M. Spojrsy tu, o esłowiecze y westchni 
do Boga — Ta Ludwika de Salsa złożyła śmierć 
sroga — Póki żył, był przymiotów y cnót wielkich 
wzorem — Umarł, bądąc prymasa wielkiego doktorem 
— Sławie jego poświęcił ten napis kamienny — 

Przyjaciel y po Śmieroi jego nieodmienny. 
H. Loelkoeffel de Loewensprung, 
J. K. M. Kons. y Medyk 
R. P. MDCCLX.* 

Podpisany fandator nagrobka, Henryk Lelewel, 
był nadwornym lekarzem króla Avgusta III., a ojcem 
Karola Maurycego, sasłażonego Osłonka komisji edu- 
kacyjnej, którego syn, Joachim, pierwszorzędne w 
szeregu historyków europejskich sajął miejsce. Tenże 
Karol nabył w powiecie radzymińskim dobra Wola 
Qygowska, dotąd wraz s SzAGOWNĄ po Joachimię bi- 
bljoteką, w posiadaniu rodziny Lelewelów pozosta jące. 

Zakochany Beethoven. W biografiach Mozarta 
i Beethovena czytaliśmy niejednokrotnie, że kompo- 
sytor „Don Jnana“ był prawie ciągle sakochany, 
twórca 9 symfonij saé nigdy nis doświadesał wstrzą- 
śnień sercowyeh. Jedyny ucseń Beethovena, Ferdy- 
nand Ries opowiada jednak o tem inaczej i pisze co 
uastępuje ; Beethoven ani ma chwilę mie przestał być 


DZIENNIK POLSKI 


zakochanym. Pierwssy płomień rosbudziła w nim panna 
Jasina d'Horath w Kolonji, która spędzała często 
chwile w gronie rodsiny Breanisg, zaprzyjaźnionej s 
muzykiem. Była to piękna blondyna, wyksstałcosa 
munykalnie i posiadająca piękny głos, którym prze- 
Ślicznie śpiewała zzaną wtedy powszechnie pieśń: 

„Mich hente noch von dir su trennen, 

Und dieses nicht verhindern können, 

Ist sn empfiadlich für mein Hers!“ 

Współsawodnikiem jego i później mężem panny 
Janiay był kapitan anstr. Karol Greth, który umarł 
jako komendant Temeswaru 1827 r. Drugą słabo- 
Ścią mistrsa była panna W. W Wiedniu był Beethoven 
ciągle zakochany. Jeżeli spotkał ładną dziewczynę ua 
ulicy, oglądał się sa nią i uśmiechał się, skoro spo- 
strzegł, że tou ważałem. Pewnego razu, powiada Ries, 
wymawiałem mn stosnnki s pewną damą, a wtedy 
on przyznał, że ta kobieta trzymała go najdłużej, 
bo całe 7 miesięcy. Odwidzał on mnie najczęściej 
wtedy, kiedy mieszkałem nu pewnego krawca, mają- 
cego trsy piękne córki. 

Amerykański pojedynek aktorki. Z W. Wa- 
rassdynu piszą: W tych dniach odebrała sobie tu 
śpiewaczka, Berta teinhammer, życie wystrzałem 
s pistoletu. Wszyscy sądzili, że powodem tego kroku 
był debiut jej, który wypadł nieszczęśliwie, ale list 
do męża, znaleziony u p. Steinhammer, dowodzi, że 
padła ona ofiarą pojedynku amerykańskiego. W liście 
tym jest ustęp tego rodzaja: „W strasanym drama- 
cie moim grasz beswiednie rolę. Prsypomnij sobie... 
Ongi szliśmy przez Karntnerstrasse i spotkaliśmy 
pięksą kobietę, którą wiódł mężcayzua. Z tą kóbietą 
miałam asierykański pojedynek. Termin upływa 14. 
bin. -masao .KMrSEÓ*, 

s Korespondencja redakcji. Panu Francisakowi 
D. w Pustomytach. Artykuł wzmiarkowany powtó- 
rzyliśmy sa Gas. Nar. i dlatego nie mamy obowiązku 
prostować go dopóty, póki sprostowania podobnego 
nie umieści Gaz. Nar. 

W Cylei (Onli), w Karyntji, nastąpiło dnia 10. 
bm. silne trzęsienie siemi, którą trwalo kilka sekund. 


LJ e 
Z izby sądowej. 

Wiedeń 10. pażdsierniką. 

Israel Schnidegg w Przemyślu wsiął od Satnnela 

i Mojżesza Golda, tudsież od Benischa Schwarza po 
500 sł., przyrzekając sa tę cenę nwolnić ich od woj- 
ska, sa co Bąd przemyski skazał go jako osnusta na 
8 miesięcy więzienia. Obrońca Sehmidegga propono- 
wał, aby do pytań danych przysięgłym dodać, czyli 
oskarżony istotnie pieniędzy za ten cel użył, a ponie- 
waż sąd się na to nie sgodsił, więc obrońca wniósł 
zażalenie nieważności, motywując, iż nie było powodu 
odrzucania tego dodatkn, tem więcej, że dwóch popi- 
sowych istotnie uwolnigno, a tem samem nie ma wcale 
ani podstępu, ani też osoby posskodowanej. W spra- 
wie tej odbyła się dsiś ronprawa przed trybunałem 
kasacyjnym. Jeneralny adwokat dr Sacher dowodni, 
że sąd nie miał obowiązku przyjmować tego dodatku. 
Pytanie postawione zawiera wszystkie znamiona sbro- 
dni. Trybunał kasacyjny zgodził się s wywodami dr. 
Sachera i odrzucił zażalenie. 


Gospodarstwo, przemysł i handel, 


Giełda lwowska. Izba handlowa i przemysłowa ogła- 
sza: Ministerstwo skarbu w porozumieniu z ministerstwem 
handlu zatwierdziło już statut „Giełdy Lwowskiej“ i in- 
stytucja ta, uznana przez ogół jako koniecznie potrzebna 
dla uregulowanego prowadzenia handlu zbożem i innemi 
towarami, tudzież efektami, niebawem już wprowadzoną 
będzie w życie. i 

Ponieważ jednak tak urządzenie „Gięłdy iwowskiej,* 
jako też dalszy jej byt zawisły jest odśrodków, dostarcza- 
nych na ten cel od pojedynczych iastytucyj, korporacyj, 
osób interesowanych i dbających o dobro publiczne, prze» 
to odzywa się Izba handlowa i przemysłowa do ich ofiar- 
ności i poczucia obywatelskiego i uprasza uprzejmie, aby 
pirystępując jako założyciele do „Giełdy lwowskiej,“ de- 
klarować raczyli w biurze Izby handlowej i przemysłowej 
datki jednorazowe na nrządzenie „Giełdy,* ewentualnie ro- 
cżie datki na dalsze jej utrzymanie. 

Way dalej według postanowień $ 50 statutu „Giełdy* 
przy pierwszych już wkrótes nastąpić mających wyborach 
do rady giełdowej i do kolegium. sędziów. polubownych, 
uprawnione do wyboru są tylko te osoby i zakłady, które 
uiściły datki na urządzenie „Giełdy,“ zechcą zatem wszy 
soy «i, którzy już deklarowali takie datki, lub deklarować 
lzamkyślają, niśció je najdalej do 15. października b. r. w 
biurze Izby handlowej i przemysłowej. 

Zakłady i korporacje, przystępnjęce jako założyciele 
da „Giełdy lwowskiej,“ zechcą zarazem wymienić te ose 
hy, łężóre prawnie ich mają zastępywać i którym w swoim 
czawię ndzielone być mają karty legitymacyjne i karty 
głosowania, przyczem się nadmienia, że taki zastępca po- 


Wiadomości .„literackie i 


Uroczyste deroczne posiedzenie w Zakła- 
dzie narodowym im. Ossolińskich odbyło się Aai raho 
o gods. '/,12ej. Obećni byli: p. namiestnik Zale- 
ski, marszałek dr. Zyblikiewiez, arcybiskup. 
Issakowics, biskapi: Stupaicki, Dunajew- 
ski, Sembratowies i Soleeki, ks. Wład. Sa- 
pieha, hr. Zamojski, hr. Stan. Tarnowski, 
ks. Walerjan Kalinka, prócz tego kilknaastu posłów. 
sejmowych. Zebranych powitał krótką przemową za- 
slepca kuratora, p. Małecki, podnosząc nstawicsny F 
roswój zakładu i wspominając o zasługach smarlègo |winicn być wybieralnym według § 8 statatu „Giełdy,“ tj. 
kuratora, ép. Kazimiersa hr. Krasickiego. Ze|być właścicielem lub dzierżawcą dóbr tabalarnych, kupcem 


sprawosdania j y | albo przemysłowcem, lub też prokarzystę firmy, sądownie 
p iż kurator, Andrzej ks. Lu bo- | zaprotokołowanej. 


mirski, porucsyl swoje zastępstwo na czas nieogra- (m.) Nowy projekt kolejowy. W ubiegłym tygo 
niczony p. Małeckiemu. W miejsce p. Fryderyka Pa-|dnin utworzyło się konsorcjum, złożone z ka, Adama 
póe, który otrzymał posadę przy bibljotece nuiwer- | Sapiehy, hr. Mieczysława Borkowskiego, hr. Jerzego 
syteckiej, zamiunowano pierwszym skryptorem pana| Borkowskiego, br. Jakóbs Romaszkąna i br. Se- 
Bronisława Osarnika. W ciągu ubiegłego roku |weryna Brunickiego, w cela budowy kolei drugorzę- 
wydano nową instrukcję dla zakłada, ogłossono| dnej z Wyżnicy (Kutty) przez Śniatyn, Horodenkę, Stefa- 
drukiem trzeci zeszyt katalogu rękopisów i prowa- |nówkę do Zaleszczyk, a ewentualnie także z Zaleszczył 
dzono dalej prace około założenia katalogn realnego. | przez Borszozów do Skały (granicy rosyjskiejj. Wczoraj 
Z ocenniejszych rzecsy nabyto do biblioteki : Asbiór | weszła do Sejmu petycja tego konsorcjam o wyjednanie 
dokumentów królewieckich s lat 1425—1431, -in rządu moralnego i materjalnego poparcia tego przed- 


artystyczne. 


t pisy s metr jtówskiel s la 1 do_1685, kia | siębiorstwa. Dowiadujemy się oraz, że za tem konsorcjum 
wlólickie. s 15. i 16. wieku, %biór materjałów do stoją znaczne fiaansowe siły zagraniczne. 


qrieslenia aranak poddafesezo F-Galit w Galicji, Asta Vla- | pompa 
arining craooviemis s r. 1540 —1571 itd, Dzieł; 
rukowasych Snajdnje się obecnie 80.390; przybyło 1 r, 
1500; rękępiamów 2958, przybyło 27; obrazów 751, P I zegląd p olityczny. 
antografów 2704, dyplomów 893 itd Ozytelnię górną Lwów 12 października. 
swidsiło w ciągu roku osób 12.914 a dolną prze- l 
snaczoną do badań naukowych 2372. Musenm oglą- Do Neue fr. Presse donoszą Z Krakowa, iż w 
dało 2065 osób skutek uchwały tamtejszej Izby handlowej, ażeby 
ajątek sakładn wynosi obecnie w papierach |zamiast jak dotąd 24, wybierano w przyszłości 32 
waatościowych 165876 słr., a w nieruchomościach |członków do Izby handlowej, postanowiła wielka 
507.126 str.; powiękągył się” w ciąga roku ogółem |liczba przemysłowców wystosować do rządu pety 


o 618% st, ” śe. cję, ażeby zamiast wyborów uzupełniających roz: 
"EG oGcgytanśh sprawosdanim, pan Bronisław pisąć Lowe wybory, rozwiązawszy Izbę. Dalej żąda 


4 Ozgrnik miał sajmujący odczyt „O samordowaniu | Wspomniana petycja, ażeby przemysłowcy mieli 
adrzeja Tenczyńskiego. * 20 reprczentantów w Izbie, gdyż przedstawiają 
- * r większą ilość wyborców niż kupcy. 

Teatr. Daisiaj w piątek dnia 12. bm. s poweda Telegraf sygnalizował nam wczoraj artykuł 
chwilowej słabości p. Kwiecińskiego, w miejsce se- | wiedeńskiej Allg. Ztg., w którym dziennik ten 
powiednianej komedji „oj młody, młody !* przedsta- występuje przeciwko sprzy mierzeniu się Niemców 
wionymi bedą „Braeia Rantsan.* austrjackich z Polakami, gdyż przymierze to do 

_ Jatro w soboto dnia 18. bm. po ras pierwssy : prowądziłoby do ucisku innych narodowości. Arty- 
„Oj młody, młody! $ „ (kuł ten, który mamy dziś przed sobą, powiada 
W niedzielę dnia 14. bm. po południu: „Uriel jeszcze co _ następuje: „Panami sytuacji są 
Akosta," tragedja w 5 aktach Gatskowa; wiecnorem : | gl następnej sesji i obawiamy się, iż jeszcze na 
„Lanatyczka,* opera Belliniego. długi szereg lat, konserwatyści, gdyż są oni jedy- 
Jan III pod Wiedniem. We wtorak zamkniętą nem stronnictwem połitycznem, które narodowość 
została w Wiednin wystawa obrazn Matejki, który swg podporządkować umie ogólnym celom polity- 
przesłany został dn. 10. bm. do Musenm Watykań cznym. Oto jest cała tajemuicajdotychczasoweg och 
skiego w Rzymie. W ciągn wystawy swidziło obraz powodzenia i gwarancja ich przyszłych zwycięztw. 
140.000 osób. h Równej zs6 rezygnacji pod względem narodowościo - 
Pan Stanisław Barcewicz, którego koncert wym i ofiarowania się dla wspóloej myśli polity 

we Lwowie sapowiedsiany na 19 bm., wystąpi dnia cznej nie widzimy, niestety, w obozie liberalnym*. 
20. bm. s koncertem w Stanisławowie, dokąd sapro- ; Politik pisze : „Mężowie stanu połączonej le- 
BONY został prsez grono miłośników muzyki. „Artysta wicy stracili wreszcie wszelką cierpliwość i znaj- 
nasz będzie w tym sesonie grać w Londynie i Pe- gują się widocznie w stanie pewnego zwątpienia, 
tersburga. Daia, 21. bm. odbędzie się koncert Bar- ' skoro ich organa tak rażące w ostatnich czasach 
cewiesa w Oserniowcach. ' popełniają błędy. Z jednej strony ofiarują Pola- 
Przegląd Lwowski, oddawssy dobre przysługi kom przymierze, któreby się przyczynić mogło do 
sprawie katolickiej, przestaje z dniem 1. gradnia wy- | pokonania Czechów, z drugiej znów strony dr. 
chodsić. Natomiast OO. Jezuici wydają z dniem 1. Herbst korzysta z drobnej sposobności, aby 
stycznia 1884 Przegląd powszechny, religijn-nauko- | Polaków zasypać słowami pełnemi jadu i nienawi 


0 MMM" 


wnie przyczyny, ponieważ razem dzierżą sztandar 
autonomji, której przeciwnikami są właśnie 
członkowie połączonej lewicy.* 

Staroczesi różnią się wielce od młodoczechów 
w sądach o znanym artykule Kóln. Ztg. Pokrok 
jest przekonania, że był on napomnieniem, adre- 
sowanem do zjednoczonej lewicy, Narodni Listy 
zas uważają go za manewr austrjackiego biura 
prasowego, mający na celu zastraszenie Czechów 
i zmuszenie ich do głosowania za podatkowemi 
przedłożeniami rządu. Autor wspomnianego arty 
kułu zdradza najzupełniejszą nieznajomość stosua- 
ków czeskich. Kończąc jednak artykuły swoje, tak 
Pokrok jak Narodni Nisty zastanawiają się nad 
szansami porozumienia Czechów z Niemcami, do 
czego jednak zdaniem ich potrzebni sąodpowiedni 
ludzie wśród Niemców, mogący się z Czechami 
porozumiewać na zasadach pełnego równoupra- 
wnienia. 

, Według Wiener Alig. Ztg., w kołach dobrze 
poinformowanych nic jeszcze nie wiadomo o wy- 
padku między wojskiem austrjackiem a rumuń- 
skiem. 

Konserwatywna a czasem półurzędowa Post 
zastanawia się z powodu pogrzebu Turgieniewa nad 
tem, czy pisarz ten w ostatnich czasach był przy- 
jacielem Niemców, i dochodzi do przekonania, Że 
żaden inteligentny Rosjanin nie może być obecnie 
przyjacielem Niemiec. 


W sferach administracyjnych, jak żapewniają 
Nowosti, podniesiono sprawę uregulowania stosun- 
ku duchowieństwa do szkół ludowych. Według 
odnośnego projektu zakres wpływn duchowień- 
stwa na te szkoły ma być rozszerzony, władze 
zaś administracyjne otrzymają polecenie wspiera- 
nia usiłowań duchowieństwa w zakresie spraw 
szkolnych. 

Sprzedaż hektografów na żądanie departa- 
mentu prasy iw Petersburgu i wskutek opinii p 
ministra spraw wewnętrznych ma być prowadzouą 
pod dozorem policji, Mianowicie hektografy ulep 
szone z łatwością odbijające setkę i więcej egzem- 
plarzy, wolno będzie utrzymywać tylko domom 
handlowym i instytucjom publicznym prowadzą- 
cym znaczną korespondencję. Sprzedawanie zaś 
tąkich hektografów oscbom prywatnym zostanie 
stanowczo wzbronionem dła uniknięcia nadużyć. 


Według ostatnich wiadomości z Belgradu, 
partja radykalna domaga się odjęcia królowi pra- 
wa mobilizowania armii 1 zawierania aliansów 
corocznego zbierania się skupczyny, na obrady 
bez powołania ze strony króla uwolnienia od 
sankcji królewskiej tych ustaw, które skupczyna 
dwa razy uchwali, prawa wyborczego dla każdego 
Serba liczącego 25 lat wieku, prostego poselskie- 
go przyrzeczenia w miejsce przysięgi, którą dotąd 
składać muszą członkowie skupczyny, wreszcie 
dla skupczyny prawa Żądania od króla amnestji 
w wypadkach ważniejszych. 

Okólnik prezesa gabinetu Christicza do pre- 
fektów wzywa tych ostatnich, aby sumiennie wy- 
pełniali swoje obowiązki i baczyli zawsze na to, 
że rząd pragnie powodować się najściślejszą bez- 
atrounością, niemniej, że w myśl intencji króla 
będzie przestrzegał konstytucji i interesów kraju. 
Wszystkie trudności i nieporozumienia winne być 
usuwane przez rozsądne pouczanie ludności, Każde 
nadużycie władzy ulegać będzie jak najsurowszej 
karze. 

Repub. fraug. i XIX. Siócle oświadczają, że 
znane zajścia, wywołane w czasie pobytu monar- 
chy hiszpańskiego w Paryżu, mogą być uważane 
za stanowczo załatwione, a to przez krok, który 
uczynił w ambasadzie hiszpańskiej pierwszy dygni- 
tarz rzeczypospolitej, Gdyby dwór madrycki za- 
mierzał domagać się jeszcze więcej, przekro- 
czyłby swoje prawa, a gabinet paryski nie 
mógłby już nic więcej uczynić w tej mierze. 

Niemieckiej Radzie Związkowej przedłożony 
został projekt regulaminu dla międzynarodowego 
urzędu kolejowego, którego zadaniem byłoby roz- 
strzygać w kwestjach dotyczących transportu. 

Z Hamburga i Altony wydalono znowu w 
dniach ostatnich wiele osób na podstawie ustawy 
6 socjalistach. 

Z Bukaresztu donoszą, że rumuńscy żołnierze 
obsadzili kasarnię austrjącką, póstawioną na tery- 
torjum rumuńskiem. Rumuni gostali wyparci i po- 
bici przez żołnierzy austrjackich, którzy zajęli na- 
powrót kasarnię, biorąc 18 Rumunów do niewoli. 

Turcja odmówiła przedłużenia traktatu han 
dlowego z Włochami. 

Parlament włoski zbierze się 22-go bieżącego 
miesiąca. 

Zeszłej soboty odbył się w Belfast, w Irla ndji 
mityng, na którym znajdowało się do 40,000 osób 
ze stronnictwa pragnącego związku z Anglją |ale po- 
tępiającego dotychczasowy system rządowy , jako 
ośmielający opozycję. Gdy mityng był już na ro- 
zejściu, wpadło kilkuset katolików na uczestników 
mityngu i wywiązała się utarczka, w której zostało 
śmiertelnie ranionych także kilkn policjantów, usi- 
łujących przywrócić porządek. 

Propaganda fidei postanowiła organizować w 
Anamie i Tonkinie katolicką hierarchię, —W Hue 
ma być utworzone biskupstwo i otwarty kościół; 
katedralny. 


|niczny bez żadnych  konsekwencyj 


na Kokutkowce, pow. Tarnopol, o zapomogę na 
budowę cerkwi. Gmina Nadbrzezie, pow. Tarno- 
brzeg, o wyjednanie uwolnienia od opłaty cła 
wchodowego za sprowadzane artykuły żywności, 
Rohatyński Wydz. pow. o nadanie Wydziałom pow 
egzekutywy. Zaleszczycki Wydział pow.j. w. G Dźwi- 
nogród pow. Buczacz o uwolnienie od konkurencji 
do budowy cerkwi w Zielonej. Gmina m. Dąbro- 
wy o zezwolenie do pobierania 80%/, dodatku do 
podatków bezpośrednich i konsumcyjuych od mięsa 
i wina. Ta sama o uwolnienie gminy od uiszczenia 
kwoty 1000 złr. na rzecz budowy drogi ze Szcze- 
cina do Tarnowa. 


Mieszkańcy gminy Czerce, powiat Rohatyn, 
o zapomogę na zasiewy lub o pożyczkę bezpro- 
centową 6.000 złr. Łopuszańska Walerja, wdowa 
po adjunkcie Wydziału krajowego, o dar z łaski 
dla dzieci. Zawiejski Mieczysław, uczeń akademii 
sztuk pięknych we Wiedniu, o zapomogę na dal- 
sze ksatałcenie. Wizytatorka Sióstr Miłosierdzia, o 
subwencję dla zakładów w Rozdole, Czerwonogro- 
dzie i Bursztynie. Ta sama, o subwencję na wy- 
kończenie budynków zakładu w Rohatynie. Rada 
szkolna miejscowa w Dulczy wielkiej, o wynagro- 
dzenie i przyznauie na przyszłość remuneracji dla 
nauczycielki robót ręcznych tamże. Ta sama, o 
przyznauie tamtejszemu nauczycielowi wynagrodze- 
nia za 4 godzin dziennie nadobowiązkowych. Kse- 
larowa Marja, wdowa, po nauczycielu, o wyzna 
czenie pensji. Łepki FKulampia, wdowa po nau- 
czycielu, o wsparcie. Kropiwnicki Józef, nauczy- 
ciel języka angielskiego, o wyznaczenie funduszu 
na naukę języka angielskiego w akademii poli 
technicznej we Lwowie. Wydział bursy gimnazja]- 
nej imienia Dymnickiego, © zapomogę. Kaleczyń 
ski Włodzimierz, nauczyciel w Serzebynie, o 2a 
pomogę lub zaliczkę. Zahaczewski Jan, nauczyciel 
w Ssieżu, o remunerację za nadobowiązkowe 
czynności. Bala Józef, nauczyciel w Krzywaczce, 
o stabilizację i przyznanie dodatków pięcioletnich. 
Marja Borawska, przełożona pp. Felicjanek w 
Krakowie, o subwencję. Gmina Bochnia, o pozwo- 
lenie do pobierania opłat od trunków. Gmina Zale- 
sie, o zapomogę na budowę szkoły. 


Odczytano nasamprzód interpelację ks. Bu ch- 
walda do komisarza rządowego, w której wyłu 
szczone są niewłaściwe sposoby snławiania drze- 
wa na Wisłoku pod Cieszyną przez niejakiego 
Bergglasa, i dołączone pytania, czy rząd nie byłby 
skłonny zabronić tego spławu i zniewolić sprawcę 
do wynagrodzenia poszkodowanych mieszkańców 
nadbrzeżnych. 1 

Na wniosek p. Wodzickiego Henryka, ja- 
ko prezesa komisji budżetowej, który imieniem jej 
oświadczył, że z budżetem jest już gotową, uchwa- 
lono — 1) wszelkie petycje, któreby od jutra 
miały wpłynąć i wywrzeć jaki wpływ na cyfrę 
budżetu, nie odsyłać już do komisji budżetowej, 
ale do Wydziału krajowego. (Książę Ad. Sapieha 
żądał przedłużenia terminu do Środy) ; 2) posta- 
nowiono, aby komisja budżetowa wniosła budżet 
partjami na posiedzenia plenarne, nie czekając na 
ostateczne określenie uchwały finansowej. i 

W pierwszem czytaniu sprawozdania Wydziału 
krajowego z uwiadomieniem o zmianie $.54 regu- 
laminu banku krajowego (dotyczącego niszczenia 
listów zastawnych amoti't>vut':a przekazano 
komisji bankowej. P. Antoniewicz uzasadniał 
w pierwszem czytaniu wniosek swój do zmiany 
ustawy drogowej. Odesłano go do komisji dro- 
gowej. 

Potem przystąpiono do uchwały przerwanego 
wczoraj budżetu folwarku Dablańskiego, który w 
dochodach wykasuje cyfrę 16 050, w wydatkach 
17.675, a zatem niedobór 1625 gld. 

Sprawozdanie musimy przerwać o godz. 2. po 
południu. 


Telgrany waone „Dziennika Pkinggo. 


(D) Wiedeń 12. października. Austrjacki 
ambasador na dworze włoskim, hr. Ludolf, tu- 
dzież ambasador niemiecki hr. Keudell udadzą 
się około 15. bm. do Capodimoute, dokąd przy- 
będą także ministrowie Mancini i Depretis. 
Mają się odbyć bardzo ważne konferencje. 


Tryest 12. października. W Pryzrendzie zna- 
laziono przy rewizji w domu pewnego bega kara- 
biny i wielki zapas amunicji. 

Petersburg 12. października. W kołach in- 
teligencji tutejszej panuje wielkie oburzenie z po- 
wodu, że rząd zabronił urzędnikom i wojskowym 
być obecnymi na pogrzebie Turgieniewa. 

Paryż 12 października, Challemel-La- 
cour ustępuje, a tekę ministerstwa spraw zagra- 
nicznych obejmie prawdopodobnie F erry. 

Grevy oświadczył ministrom, że złoży pre- 
zydenturę dopiero po wygaśnięciu mandatu. 

Berlin 12. października. Z Królewca dono- 
szą, Že aresztowano tam Rosjanina, przy którym 
znaleziono szkice fortyfikacyj pruskich. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 11. października. Presse douosi: 

W kołach wojskowych nie nie wiadomo o zatargu 
auicznym, o którym donoszono z Bukaresztu. 
atarg taki w obecnych stosunkach jest niemoże- 
bnym, prawdopodobnie chodzi o zwykły spór gra- 
politycznych. 


| Cesarz złożył przed południem królestwu greckie- 


= we pismo, w guście Civilita catholica i Stimmen aus 

Maria-Lach W skład redakcji wchodsą 00. Moraw 

ski, Zaborski i Załęski. Polemika dziennikarska i bie- 

żąca polityka wykluczona. Obok artykułów zasadni- 
czych, omawiających kwestje religijno społeczne i ar- 
tyknłów ściśle naukowych z różnej gałęzi wiedzy luds- 

kiej, bogaty ma być dsiał literacko- bibliograficzny i 

kronika, praedstawiająca ruch religijny i socjalny w 

świekie. Błowew, ma to być prawdziwy Przegląd, da- 

jący czytelnikom wyobrażenie mniej lub więcej dokła- 

dne o religijnym , społecznym i naukowym ruchu, i 

godzący sasady chrześciańskie se ścisłą nankowością. 

Przegląd powszechny będzie wychodsić w Krakowie 

raz na miesiąc, w zeszytach S-arkussowych. Współ- 

pracownictwo wieln uczonych mężów po sa zakonem 
zapewnione. (Czas ) 
Muzeum narodowe otrzymało w darse zaku- 
pioną w drodze składek rseźbę Korpała , przedstawia- 
jącą Kilińskiego. 
~ Żywetów świętych ka. Piotra Skargi, wyda- 
wanych nakładem Księgarni Polskiej, wyszedł se- 
nzyt 28. 

ŚwietBą operę. miać-będsie New-York w bieżą- 
cym sezonie. Dość powiedzieć, iż w stolicy dolarów 
znajdą sig jedmoceeśnie: Patti, Etelka Gerster, Nils- 
son, Marcelina Sembrich, Trebelli, Sealchi- Oampanini, 
Oaponl i Stagno. Jak na jeden segon i na jedno mia- 
sib — może wystarczy ? 
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lści, Co do sprawy samej, to prawdziwie nie na- 
poto tyle robić wrzawy. Gdyby bowiem nawet 
jistniał projekt urządzenia polskiej milicji w Gali- 
cji, toby na wprowadzenie tego projektu w życie 
nie tak łatwo zgodzili się polscy politycy, co gu- 
licyjskie dzienniki wyraźnie zaznaczyły, Cóż więc 
miały znaczyć owe wściekłe ataki? Odpowiedź 
bardzo prosta: Ponieważ organ Herbsta chciał 
przy tej sposobności puścić wodze swym rzeczywi 
stym uczuciom ku Polakom. Nienawistne owe ata- 
ki z pewnością lepiej odzwierciedlają nsposobienia 
centrałów, * niż # oświadczenia kolońskiej gazety. 
Pewna część lewicy mogła Q s razie całkiem 
sbrjo przyrzeka ć Polakom pewne koncesje, 
ale gdyby one zostały przyjęte, 4 centraliści przy 
szli do steru, kto wie, czyby Polacy nie fnusieli 
odnawiać doświadczeń z czasów Auersperga I. 
i I. Wiedzą o tem dobrze także sprzymierzeńcy 
Polaków i nie z innego punktu rozpatrują głosy 
centralistycznej prasy. li i 
Inaczej ma się rzecz z wywodami Wiener 
Allg. Zig. co do podstaw solidarnej działalności 


Polaków z prawicą. W tej sprawie nie. nalęży 


zapuszczać się w sbyt głębókie -roaumówania. 
Abstrahując bowiem zupełnie. od sympatji, wyni- 
kającej ze szczepowego pobratymstwa, która nie- 
jednokrotnie świetnie się objawiła, postępują Po 
lacy, Czesi i Słowacy, w połączeniu z konserwa 
tywnymi Niemcami w zwartym szeregu z tej głó- 


=; 


Sejm galicyjski. 


Posiedzenie XVII dnia 12. października: 
o godz. 1, w południe. Spis petycyj: © M 

Peczyniżyńska Rada szkolna, o systemizowanie 
czteroklasowej szkoły. Żółkiewski Wydział powiato- 
wy, w sprawie $. 6 ordynacji wyborczej, Rawski | 
Wydz. pow., w sprawie interpretacji $ 12 ustawy 
drogowej. Żółkiewski Wydział powiat, j. w. Ten 
sam w sprawie budowy kolei żelaznej przez Żół- | 
kiew. Rohatyński Wydz. pow., w sprawie produkcji | 
i sprzedaży soli bydlęcej. Rawski Wydz ał pow., o 
zniesienie chajderów. Kolbuszowski Wydz. pow., j. | 
w. Brzeski Wydz. pow., j. w. Żółkiew. Wydz. 


pow., j w. Rohatyński Wydz. pow., j. w. Strutyn 
Wyżny, gmina powiat. Dolina, o uwolnienie od 
płacenia „targowego* miastu Dolinie. Krakowska 
Izba handlowa i przemysłowa, 0 zwolnienie nowo; 
powstających zakładów kredytowych, od opłaty 
dodatków krajowych do podatków. Gminy Breń; 
osuchowski, Kawenczyn i Wampierz, powiat Mielec, 
o subwencję na regulację wód tamtejszych. 


Gmina Halicz ad Podhajce przeciw rozporzą- 
dzeniu Wydziału krajowego l. 45758 w sprawie 


| mu wizytę. Królowa grecka wyjecbała po połuduiu 
do Gmunden. Cesarz przyjmował przed południem 


na audjencji gubernatora gen. m. Moskwy księcia 
Dołgorukowa. Król saski odjechał wieczorem 
do Drezna, Żżegnany serdecznie przez cesarza na 
dworcu. 

Linz 11. października, Sejm odrzucił liczne 
petycje o zaprowadzenie konsensu małżenskiego. 

Celowiee 11. października. S:jm uchwalił 
zoączną większością reformę wyborczą do sejmu, 
według której w kole większych posiadłości upra- 
wnia do wyboru minimum podatków realnych, 
do którego się liczy w '|, podatek gruntowy, 
z miast i miasteczek każde jest miejscem wyboru; 
do wyboru są uprawnieni pięcioguldenowcy, tudzióż 
ci, którzy z osobistego tytułu są wyborcami repre- 


zeutacji miejskiej. Po wyczerpaniu porządku dzien- | G 


nego sejm zamknięto okrzykami na cześć cesarza. 
Paryż 11. października. Temps donosi: Rząd 
uważa sprawę z Hiszpanją w skutek dymisji ga- 
binetu za załatwioną. 
Paryż 12. października. Rokowania w spra- 
wie francusko-austrj. traktatu handlowego rozpo- 
częły się wozoraj w ministerstwie Spraw zagra” 


używania tłoki. Wyborcy karji miejskiej pow. Sta- | nicznych. 


nisławów z uaupełnionym protestem wyboru sta- 


Bukareszt 12. października Mówią, że 


rosty Goreckiego, Ksiądz Eliasa Mardarowicz i to-| wkrótce zajdą zmiany w gabinecie z powoda 


warzysze j. w. Tatrzańskie Towarzystwo o uregu- | rychłego 


lowanie granic między Węgrami a Galicją. Gmi- 


ustąpienia ministra sprawiedliwości 


Sta tescu. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Lwów 11 października. (Z Izby handlowej). I. Akcje 
za sztukę: Kolei gal. Karola Ludwika á 200 złr. 286-— do 
289-—, Kolei Liwow.-Czern.-Jassy 166:— do 168:—, Banku 
hipot. galic. 288 — do 293—, Banku kred. gal. 250-— do 
255—. II. Listy zastawne na 100 złr. wal. anstr. Towarz. 
kredyt. gal. ziem. 6%, 98-75 — 99756, Towarz. kredyt. 
gal. rism. 4°/, 89:50 do 90:50, Tow. kred. gal. ziem. Bój, 
98-75 do 99-75, Tow kred. gal. ziem. 4'/, 86-50 do 87-50, 
Banku hip. gal. 60, 101-65 do 10265, Banku hip. gal. 6'/, 
97:60 do 98-60, Banku hip. gal. z 59/, prem. 10060 do 
10160. III. Listy dłużne na 103 złr. Gal. zak? kred. włośc. 
6°], 100:— do 101:50, Gal. zakł. kred. włośc. 6*/, 98-— do 
95:—, Ogól. rol, kred. zakł. dla Gal. i Buk. 6'j, los. 
w l. 16 --'— do —*—, IV. Obligi za 100 złr. indemniza- 
cyjne galic. 6°/, 98-40 do 99-60, Komunalne gal. Zakład 
kred. włośc. 6°, 95:— do 98:—, Pożyczki kraj. z r. 1873 
6°/ 10150 do 102:50, Losy miasta Krakowa 18— do 
20—, Losy miasta Stanisławowa 22— do 24. V. Monety. 
Dukat holederski 5'59 do 5-69, Dukat cesarski 5'60 do 
6:70, Napoleonder 9'46 do 956, Pół-imperjał rosyjską 9-77 
do %87, Rubel rosyjski srebrny 1:54 do 1:64, Rubel rosyjski 

apierowe 1'16 do 118, 100 marek niemieckich 58'45 
o 5915, Srebro za 100 złr. —— do ——, Kapona 
w srebrze za 100 zł. —— Pierwsza cyfry 
wszystkich pozycyj znaczy: „płacą,* druga „żądają.“ 

Wiedeń 12. października godzina 10 min. 30. Akcje 
kredytowe 288'60, Anglo-Austr. 10775, Akcje banku Union 
110:50, Kolej Karola Lulwika 287—, Poładn. 149 80, 
Renta papierowa —*—, Listy zastawne galic. banku hipot. 
——, (Galicyjski bank rustykalny 100'40, Losy z roku 
1864 —:— Napoleonder 951%/,, Rubel papierowy 17 */,. 
Usposobienie : stałe. 


Wiedeń 11. października godz. 1 min. 45. Akcje alp. 
tow. górn. 5876, Węg. akcje kredyt. 28750, Akcje anglo- 
austr. 10750, Akoje bauku Union 110 —, Akcje Karola 
Ludwika —*—, Akcje kolei północnej 26650, Akcje kolei 
południowej 14960, Akcje kolei Alfódzkiej —'—, Akcje 
Staatsbahn 316-—, Akcje kolei Lwowsko Czerniowieckiej 
—'—, Akcje kolei węgier. półnoeno-wschodniej i 
Wiedeńskie losy —'—, Akcje kolei Rudolfa —:—, Akcje 
kolei Albrechta —:—, Węgierskie obligacje państwa 
w złocie —*—, Galicyjskie obligacje indemnizacyjne — —, 
Losy regulacji Cisy ——, Losy tureckie —*—, Węgierska 
renta 8726, Akcje bankn związkowego 105'25, Akcje banka 
obrotowego —'—, Akoje kolei węgiersko-galicyjskiej —'—, 
Akcje kolei państwowej —*— Bubel papierowy 1:17*/,, 
Węgierskie losy ——, Marek niemiecki —'—, Usposobie- 
nie: ciche, 

Wiedeń 11. października godz. 6 min. 10. Jednolity 
dług państwa w banknotach 78:45, w srebrze 78:80, Renta 
w złocie 99-30, 6*/, austr. renta marcowa 92'90, Akcje 
banku wiedeńskiego 840—, kredytowego 288'10, Londyn 
120:—, Srebro —'—, Napoleonder 9:51'/,, Dukat oes. men 
668, 100 marek niemieckich 58 80. 

_ Berlin 11. października godzina 4 min. 45. Rosyjskie 
banknoty 203:25, Akcje kredytowe 491-—, Lombardy 
257'—, Galicyjskie 122760, Kolei rumuńskiej —'—, Anstrja- 
ckie banknoty 170:15. Po zamknięcin giełdy : kredytowe. 
——, Lombardy ——, 

Paryż 3'/, Renta 77:75. 

Telegramy zbożowe z d 11. października. —Wie- 
deń: Pezenica 1050 do 11— złr., é o =— 
złr., jęczmień —'— do —'— złr., kukurudza —— do 
—— złr., owies —— na — —, okowita pr. 10.000 liter 
procent 34— do 3425 złr. Budapeszt: Pazenica 100 


0 ——, 


0 —'— 


klgr. (na jesień) —— do —'— do —— złr., rzepak. 
(na sierpień-wrzesień) —' — złr. Berlin: Pszenica żółta 
(na lipiec sierpień) 179'— m., żyto —— m. spirytus loco 
61:50 m., olej rzepakowy 67— m. Paryż: mąki 159 


klgr. 54-10 fr., olej rzepakowy 77'75, spirytus —'— fr 

Nafta. Wiedeń 12. paździeraika: 14:60 do 1475. 
Brema: 806 do ——. Hamburg: 820, na sierpień 
8:20, na sierpień-grudzień 830. Antwerpja: na sierpień 
19-*,. Nowy-York: 8°. Filadelfja: 8Y.. 


Pociągi kolejowe. 


4) PRZYCHODZĄ DO LWOWA, 
Według zegaru lwowskiego. 
a) z Podwołoczysk i Brodów: 


Nr. 2 pospieszny o godzinie 10 minut 30 wieczór. 

Nr. 6 mięszany „ ,„ » 16 po południu. 

Nr. 8 mięszany „ 5 s b rano. 
b) z Krakowa: 

Nr. 1 pospieszny o godzinie b minut 40 rano. 

Nr. 8 osobowy  „ 3 „» 27 wieczór. 

Nr. 5 mięszany „p j 11 „ _ 40 przed połudn. 
b s 7 „n  B4 wieczór, 


Nr. 15 lokalny 


NADESŁANE 


Powróciłem do Lwowa i ordynuję jak dawniej od 3 
do 4. po południu w domo własnym przy ul. Cłowej l. 2, 


I. piętro. 
Dr. A. Czyżewicz, 
c. k. prof. położnictwa. 


wielmożny Pan Henryk Blumenfeld, 
apteka pod „złotym słoniem* we Lwowie. 
Uhrynów górny, ost. poczta Stanieławów. 
Dnia 1. Lipca 1891. 


Wielmożny Panie. Proszę o jak najprędsze wysłanie 
dwóch butelek Malagi, z chiną i żelazem do Prus dla ma- 
tki mojej hrabiny Michaliny Czapskiej w Bromberg, mocno 
osłabionej. — Jeżeli lekarstwo to okaże się dla Niej równie 
skuteczne jak dla siostry mojej pani Burzyńskiej w Uhry- 
nowie, to wkrótce będziesz Pan miał znaczną klientelę 
w Poznańskiem, czego serdecznie pragnę, bo i sama 
doznałam wzmocnienia używając tylko bardzo krótko tego 
środka. Zostaję z szacunkiem Matylda Osiecimska. 


jleng 


Apteka RUCKERA we Lwowie 


poleca 


Preparaty sgumy i wyroby kancznkowe dla potrzeb, 
hirurgicznych i innych podobnych. 2y 


KONCERT 
dziś i co dzień czy deszcz czy pogoda 


wykona muzyka pułku Nr. 9. Br. Packenyi. 


Początek o 6. wieczór. 


„Bratnia Zgoda“ Grzywiński. 


w 


» ı wazystkie choroby nerwowe lecz 


listownie specjalny Dr.Killisch w Dre 
śnie (Saksonja). Tysiące wyleczen. 
Złoty medał Towarzystwa naukowego 
w Paryźn. 1276 55—0 


W teatrze hr. Skarbka. 
w Piątek dnia 12. Października 1883 r. 


Bracia Rantzau 


Sztuka w 4. aktach z francuskiego przez Erkmasna I Chatrian, 
OSOBY: 


Jan Rantzan, właściciel dóbr. . .P. Żełnzewski. 
Jakób Rantzau, handlarz drzewa 


i burmistrz . « « « « « «4» . P. Zboiński. 
dsa jego córka... Pni Kwiecińską, 
Jerzy, jego SYN . . . . . 4 + + * P. Walewski, 
Florenty, misjscowy nauczyciel . - P. Fiszer. 
Marjanna, jego żona. . . « « * * Pni Aszpergerowa. 
Jalja, ich córka . . . . «2 ** * Pna Wisłobodzka. 
Nebel, leśniczy . . . « « « * „ P. Wysocki, 
Stara Nanetta. . . «. « * * * * * Pni Gostyńska. 

ajJowy.. -.- « SRO * ca” P. Lenard. 
Lekarz DEN INNA P. Kar e. 
Pierwsza | o - ; * * * * * - . Poa Wajgel. 
Druga > kobieta: . »« . « . .. Pna Gilewicz. 
Trzecia ENO . © - . - ... . BB RI 
Dominik) - > * * * + « 1 1». . Masowie 
Marja l słażba w domu Jana . Pna Heindrich. 
Justyna / « « « « . . 1 « „21 Pna Borodziej. 
Marcin, słażący Jakóba .. .. . P. Gamski 


-w roku 1829. 


Początek o godzinie 7mej wieczór. 


p 
Jutro w Sobotę: po raz pierwszy: „OJ MŁODY, MŁODY,* 
komedja w 4-ch aktach J, Al, hr. Fredrę. 


U 


4 


DZIENNIK POLSKI. 


Najpczedniejsze kuracyjne 
W feslawskie 
(wyborowe). 


Codziennie świeże i najstaranniej opako- 
wane w koszykach po 3 do 6 kilogr. 


oleca najtaniej handel 


ST. MARKIEWICZA 


we Lwowie, Rynek 1. 42. 


4 
i Roztwór fosforanu żelazowego 


aptekarza 


HENRYKA BLUMENEELDA 


we Lwowie. i 
Wszyscy wiedzą, że do wyleczenia ' 
żelazem z niedokrewności, trzeba uży- 
| wać preperat żelazisty rozpuszczalny; 
wszyscy lekarze przyznają pierwszeń- 
stwo rozpuszczalnemu Fosfora- | 
nowi żelaza, ponieważ zawiera pier- 
wiastki wytwarzające krew i kości. 
Cena Aaszeczki 50 cnt. 1 
Główny skład w aptece pod „Zło- 
tym Słoniem* Henryka Blumenfel- 
da we Lwowie. 2783 1—0 (2) 


WINOGRONA 


złr. 1'85 za kosz 5 kilogramowy, france 
do każdej stacji pooztowej za pobraniem 


pocztowem. 2669 20—21 
R. MAITI 
Triest. 


9 
0 
9 


Nanczycie! z patenten, 


poddany pruski, uzdolniony do wykładu 
języka polskiego, niemieckiego, początków 
języka francuskiego i łacińskiego, tudzież 
do udzielania nauki gry fortepiauowe; 
i przedmiotów szkolnych, poszukuje umie 
BZCZENIA. 2790 1—2 

Korespondencja nadsyłać uprasza pod 
adresem: Księgarnia Leopolda Gileczek 
dawniej F. Csillik w Tarnopolu. 


Terno na c. k. loterji! 


5000 dukatów wypłacę w gotów: 
ce każdemu, który nie wygra za pomocą 
mojej przezemnie samego wynalezionej 
metody gry. Wszystko inne, to tylko na- 
śladowniotwo! Na listy z 2 markami od- 
powiada natychmiast bezpłatnie franco 
rozgłośnej sławy matematyk L. GONDRIS, 
Budapest, kl. Briickgasse 8. 2692 6-12 


czystej rasy LU MŁŁGJKOW 
czerwono-srokatej, w wieku od 
7 do 14 miesięcy, można nabyć 
w Warężu. 2774 2—3 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd 
ostatnia poczta w miejscu. 


Thé Purgatif- Chambar} 


ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE 


Pana GRAMBARD „Paryżu 


W skład których wchodzą wyłącznie 
7 rosliny i kwiaty, 
stanowią środek 
przeczyszczający , 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso- 
by, bez różnicy 
2$; | płci i wieku, mo- 
i = j ga, go zażywać 
bez oderwania się od zajęć. Użycie ich 
oswobadzu od zaflegmienia . żółci, które 
się od czasu do czasu skupiają w żołądku; 
utrzymują one stolec wolny, podniecają 
funkcye trawienia i cyrkulację krwi uła- 
twiaja. Własności te sprawiają, że użycie 
ich, skutkuje pomyslnie przeciw : zawrolom 
głowy, migrenom, mdłościom, biciu serca, 
niestrawnościom, zalwurdzuniom ìi wszel- 
kim dolegliwościom, poęhodzaeym z zafleg- 
mienia kiszek iub żołądka. 
We LWOWIE w a eraci: pp. K. Miko- 
LASCHA, NAHLIKA 1 YŻANOWSKIEGO etc 


Główny skład 
piwa butelkowego 


a mianowicie: 
Piwo okoeimskie, 
lwowskie, z browaru Lilienfeld: 
i Spółka, 
„ szwechackie, 
»— pilzneńskie, exportowe, 
p s leżak, 
Porter krajowy, wyrobu Gótza w Oko. 
cimie, 
Bock czarny okocimski, 
Zamówienia na prowincję jakoteż w 
mieście usknteczniam natychmiast. 


S. WIESER, 


Lwów, ulica Sykstuska 1. 18; 


skryte grzechy 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Józef Laskownicki. 


Wineg 


po złr. 1:50; 


na garnitury męskie i dziecinne, na płaszcze od deszczu 
dla dam i paletoty, w najlepszym gatunku, po zadziwia- 
jąco niskich cenach, resztki przedają się o wiele niżej 
cen fabrycznych. Próbki rozsyłają się za nadesłaniem 

marki 5 centowej. 


Tuch -Fabriks-Niederlage 


zum „Weissen Lamm“ in Briinn (Mähren). 


OGRONAJ Materie sukienne, baje i wełniane, 


2767 2-0 
2612 9 0 


Główny magazyn broni 
i wszelkich przyborów myśliwskich 
ALFREDA DZIKOWSKIEGO 
we Lwowie, uł. Karola Ludwika 1. 1. 
poleca na sezon polowań znakomitą 
Broń myśliwską 


JF po cenach znacznie zniżonych TR 


OŚ 


za złr. 4*96 w. a. 


n » 10- n n 
» n = rD 
n » 1240 „ , 
Pledy podróżne sztuka po 


Pojedynki kapzi ii abit 7, stdówisj zt owane iż" 
ojedyn apziowe po złr. . . . . —, *5O, —, o złr. 
Dabełłówki  „ Pal. IFS) 12:-, 14=, 18wĘ AOS Kandel 

x lefaucheux „ , . . 2%—, 2t—, 30—, 40 „ 100 , | SZIOZONY 

5 lancaster „ ,„ . . . 84-, 3&—, 40—, 50 „ 300 ,„ 


m iglicówki „ , 


Lancaster s a 1:50 
Prochu szwajcsrskiego 


Srut (Hartschrot) ?/, kilo pó 18 ct. 


REWOLWERY 
belgijskie najlepszej jakości 6cio strzałowe z podwójnym systemem 

po złr. 4, 5, 6, 10, 12 do 50 za sztukę. 

Przybory myśliwskie 
w najobfitszym wyborze po cenach bajecznie niskich. 

Cenniki polączone z kalendarzem myśliwskim rozsełam na żądanie Ô 
(gratis) franco. À 
BGOGOOCOOGOOCOOCCOEOCO©ODOOBECOOGO© >GG©CECG 


lampy 


Biuro wywiadowcze Ńtowarzy- 
szenia „Pracy Kobiet* (ul. Tea- 
tralna 1. 10), ma do polecenia 


, 


E 


Ra da 3 


i franco do każdej 
pocztowej. 


w Werschetz (poładniowe Węgry.) 


Osłabienie siły męzkiej, choroby nerwów, 
młodości i wyuzdania. 
Dr. Wruna 


Proszek peruwiański 


(wytworzony z ziół peruwiańskich). 
Proszek peruwiański jest jedyzyj i jedynie nadaje 

z się ku temu, ażeby usunąć wszelkie osłabienie człon- 
ków płodnych i rodnych, a temsamem u mężczyzn impotencją, a u kobiet 
niepłodność. Proszek peruwiański skutkuje także niezawodnie na bessil- 
no éé, powstałą przez ubytek soków i krwi, jakoteż we wszelkich fasach 
os Abienią w skutek wyuzdanego życia, onanji i polucyj nocnych (tej ĵe- 
dy nej Przyczyny impotencji), dalej przeciwko wszelkim chorobom nerwów, 
jakoto: osłabjęzje umysin, niknięcie siły fsycznej, boleść w krzyżu ipa- 
cierzu, Migremie; znużenie, brak humoru, uporezywe zatwardzenie, ner- 
wowe drżenie'rąk i nóg, anemja i t. d. 


Wssystkich powyzej wymienionych chorób mie leczy Żaden inny 
zzany dotąd w medycynie środek tak niezawodnie 1 z taką dokładnością, 
jak Dr. Wruna proszek peruwjański; nieszkodliwoś$ poręczona. 


ena jednego pulołka z dokładnym opisem 1 zł. 80 ct. 


._.__ Składy u następujących pp. aytńgifzy: We Lwowie; Z. Rucker; 
Piotr: Mikelasz. apteka pod „Gwiaądą*; Kraków: W. Redyk; Czernio- 
“weed: -Gołtehowski: W Tarnopol- Fr- Jamrogiewics. Ajent jen. we 
Wiediiu: Al. Gischner, dypl. aptekars TI. Katsbr Josefstrasse 14. 


2754 2—30 


dojrzałe i i 
rona, świeżo rwane, także 
brzoskwinie, jabłka, graszki, pigwy 
orzechy nowe po złr 4&0, 


2722 k—jgjrozsyła w h kilogramowych koszach z o- 
pakowaniem stacji 


2675 5—12 


ED: RITTINGER, właściciel winnicy 


100:—, 120*—, 150---, — do 200 złr. 


Pojedynki dla straży lasowej z bagnetem w nadzwyczaj dobrym stanie silnie 
zrobione po złr. 5 za sztnkę, 


P A" R © N % 


do wyż wymienionych broni. 
Lefaucheux począwszy od złr. 130 za 100 sztnk. 


à a 100 » 
'|, kilo po 75 et., 1 złr. 1:20 i 1:80. 


D. KOSNIERSKIEGO 


R. DITMAR 


we Wiedniu, 
ces. król. krajowa uprzywil. fabryka lamp. 
NAFTOWE 
larmipy i pa jąJ=i, 
lampy z majoliki, 
wiszące z fajansowemi umbrami, 


bez odoru, zawsze białe i czyste, do fabryk, kuchni itd., 


lama py sŁon.eczn.e 


(Sonnenbrenner), 


za- użyciem na godzinę tylko 62 gramów nafty, rozwijają 
cej światła niż lampa elektryczna. 2 


Wszystkie lampy wyrobione są z największą dokładnością. 
SKŁAD 

we Lwowie, 

przy placu Marjackim. 


Pióra raz umaczane w atramencie piszą 
przez godzinę, sztuka 3 ent., dostać mo- 


kuja się do handlu farb 
zdolnego i młodego handlowca, który jest 
z tutejszymi interesami obznajomiony. 


należy pod adres} A. M. poste re 


stante Lwów. 
` 


Wzory franco. 


2785 1—16 


się na dawniejsze korespondencje, 
z wielu niedogodnościami. 


oai BO 20 52 s 2358 PTT 


Czytelnia polska, 
Wielki skład i 


s 


one wię- 
780 1—0 


Ke 


2784 1—k 


Żna w handlu 


SUBJEKT 


pozostający od lat kilka w handlu win. 
przeważnie węgierskich, Życzyłby sobie 


ulica Halicka 1. 50. 


WAŻNE w tym celu podobnego zajęcia od i. 


° grudnia b, r. 
OSTRZEZENIE Adres pod literą A. S. w Krakowie 
Dia Publiczności ulica Florjańska l. 3. 2787 1- 
ZA z = 


Dla chorych na płuca, 

su-hotnikom it. p. poleca się Środek, 
który mnie i tysiącom innym po- 
mógł. Na zapytania odpowiada chętnie 


Theodor Róssner, Leipzig. 


Oneratorka odcisków, 


która 


ulicy Karola Ludwika (|.  2b, 
w hoielu pod „Białym Koniem* specjalny 
gabinet do wyjmowania zaatarzałych od- 
cisków bez żadnego bolu i nżycia narzę: 
dzi, a jedynie za pomocą płynu. 
Przyjmuje codziennie od godziny 10 
rano do 6. po południu. 


Plonkar. 


Za stałą pensją lub prowizją, poszu- 
i materjałów 


Niemieckie i polskie oferty nadsyłać 


2789 1—2 


3 sty zastawne C. K. mprz. Zakł, kred. ziemskiego. 


Rocznie sześć ciągnień: 


I5. lutego, 15. kwietnia, 15. czerwca, 15. sierpnia, 
I5. października i 15. grudnia. 


Główna wygrana 50.000 złr. 


Wyciągnięte losy z najmniejszą wygraną w kwocie 100 
złr. biorą także udział w dalszych ciągnieniach wygranych. 
Sprzedajemy te obligacje podług dziennego ursa. Kupujemy 
i sprzedajemy także wszystkie listy zastawne, obligacje pań- 
atwowe, jakoteż akcje, po najrzetelniejszych cenach, wszelkie 
wylosowane listy zastawne i losy pod najkorzystniejszemi 
warunkami eskontujemy. Wszystkie polecenia z prowincji 
wykonujemy bezzwłocznie bez doliczenia prowizji 2625 80 —0 


SOKAL i LILIEN 


Wydatek w gorzelni 


zależy od fermentacji zacieru, do którego niezawodnych czystych bez do- 
mieszki krochmalu Drożdży potrzeba. 


Sławna fabryka AD. IG. MAUTNERA i SYNA w Wiedniu, St. Marx, 


która już od roku 1873 na wystawie światowej otrzymała dyplom honorowy 
jako najwyższe wyszczególnienie, — wyra!ia drożdże dla gorzelni, które ta 
jedynie na składzie dla całej Galicji 


Materja na garnitury 


tylko z dobrej trwałej wełny owczej, dla męzczyzn średniego wzrostu 4 
3:10 metrów na jeden garnitur. , 

z dobrej wełny owozej ; 

— z lepszej wełny owczej ; 

z delikatnej wełny owczej; 

z całkiem delikatnej wełny owczej. 

4, 5, 8 i 12 złr. 

katne garnitury, spodnie, zarzutki, surduty, płaszcze od deszczu, tyfle, baje, ($h 

| commis, kamgarny, szewioty, trykoty sukna damskie i bilardowe, peruwjeny, / 


JAN STIKAROFSKY 


Skła.: tabryczny w Bernie. 

Karty z wrorami dla pp. kr.woów niefrankow ane. 
Za pobraniem pocztowem z górą złr. 10:— franco. Ponieważ wielu z kupu- 
jących pokładając we mnie zuufanie, zamawia u mnie niewidząc wzorów, w ten 
| sposób więc zamówiony towar, w razie jeżeliby nie konwenjował, przyjmuję 
j napowrót. Wzory czarnego p-ruwjenn i doskingu nie mogą być nadesłane 
) i zamówienie musi być rzeczą zaufania. Ponieważ przy rozpowszechnieniu 
interesn mego odbieram codziennie setki listów, P., T. zamawiający zechcą 
Í więc podać swój adres zawsze dokładnie ł ile możności nie powoływać 


i Korespondencje przyjmują się w języku niemieckim, węgierskim, 
| czeskim, polskim, włoskim i francuskim. 


GUBRYNOWIGZ & SCHMIDT xe Lwowie. 


fraucuska, 
wypożyczalnia nut 
KAROLA WILDA ulica Akademicka i. 3. 
Najświeższe nowości. 
Warunki abonamentu bardzo przystępne. 


KANTOR WYMIANY 


c. k. uprzyw. galic. 


Akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 
i pod warunkami najprzystępniejszemi R 
57, Listy hipoteczne 


jako też 


o Premiowane listy hipoteczne, 


które wedłng prawa z dnia 1. lipca 1868 (Dz. P. P. 38 Nr. 93) 
i najwyż. postan. z dnia 17. grudnia 1871, 
do lokowania kapitałów fuvduszowych pupilarnych, kaucyj małżeń- 
skich, wojszowych, na kaacje służbowe i wadją 
są w tym kantorze do nabyciu. 
BĘ. Wszystki: polecenia 1 prowincji wykonują się bezzwło- 
cznie po kursie dziennym bsz doliczenia prowicji. 


przenieść się do Lwowa, poszukuje więc 


gl£’), kilo 7 zł. FO ct. franco. 


Starszego lekarza sztahowego Dr. Móllera 


wstrzykiwanie z miraculo, 


oraz pigułki, leczą bez niebezpieczeń- 


odhyła egzamin w Warszawskiej|polucje, impotencje, ubytek siły męskiej 
medyko-chirurgioznej akademii, otworzyłe|'w skutek cninji, wyleczona być mogą 


Ajent miejscowy. |=: 


2731 9—10|orgs Apotheke 


ki Fryderyka Stockmara. 


Papier z fabryki ozerlaņskiej. 


we Lwowie, 
ulica Halicka 1. 296, pod „Złotym Kogutem“. 


a J y 2y 


FELIKS FELINSKI 


Wielki skład i pracownia ubiorów męskich, 


podług najnowszej mody własnego wyrobu. 


Wielki wybór materyj ma garnitury 
z najznakomitszych fabryk francaskich, angielskich i szkockich. 


We Lwowie ulica Sykstuska I. 1. 26578-12 


Materja na bardzo deli ff 
KL) 


HA) 


Kto sobie kupi taki opalany fotel Weyla, może się*bez kósztów z największą 
wygo: pać codziennie, 

'Do kąpieli mającej 30* R. ciepłoty potrzeba tylko 5 kubków wody i pół klg. węgli. 

Cena 30 złr. z przesyłką franco do każdej stacji kolejowej. 


do których zaglądanie połączone jest ' 


2671 .7—24 


i angielską, 
zarządem 


niemiecka 
pod 


2689 5—0 


Waany, aparatı tuszowo, klegoty, skrzynie na lód i chłedniki_piga din restaura: 
á f m Te aT A hoda! e a 2740 6—20 


| . Wanny r ogrzewaczem z cynku Nr. 14, 60 entimetrów wysoka, 70 ontm. sze- 
i roka, 150 cntm. długa, 35 zir. franco. 


L. Weyl, k. k. Priv. Inh., Wien, III. Landstr., Haspitr. 109. 
Wyczerpujące, illustrowan» cenniki w języku polskim gratis i franco, 


stalowe Saka jedno- i dwuskibowe' 


są do nabycia 


kg bie iita po najtańszych cenach 
y a "26596 12m) 


S, A. BUBERA SYNOWIE 


skład maszyn i narzędzi rolniczych 


RZE JUWFOTWFIE, 
ulica Jagiellońska l- 5 


J. IENATOWICZ 
Fabryka we Lwowie, ml. Kopernika 3. Fila w Krakowie, Sukiennice 20 


wyrabin 


znakomite czernidło glicerynowe 
pachnące do obnwia, daje piękny połysk, miękczy skórg i chroni od 
pękania, pudełko po 10 i 20 cnt. 


KJ LJ 14 
Smarowidło litewskie 
do obuwia į skór, miękczy skórę. Czyni ją nieprzemskałną i trwałą 
pudełko po 50 «nt i 1 złr. 


Atrament czarny kampeszowy 


nie pleśnieje, nie osadza się, piór nie pauje, jest zawsze'czarny i płynny 
i zupełnie nieszkodliwy, faszeczka po cnt. 10, 17, 28, 30 i 60. 


Atrament niebieski, fioletowy, zielony, czerwony, flaszka po 10 i 15 cnt., 
Farby do stempli 
niebieską. fioletową, czerwoną, czarną, fieszeczka po 15 cnt. 
Powyższe wyroby zostały wyszczególnione pięcioma 
medalami zasługi. 2611 19-0 1 


2615 19 -0 


Wprost z Ameryki. - 
Wyborna KAWA 


kosztnje we Lwowie 
1 kilo 1 złr. 5O cnt. 
na prowincji 


iR. 


Adres: 2765 2—1 


SIRIUS Z 


Lwów. ulica Zimorowicza |. lv. 


(ARTUR KOŚCICKI. 


stwa’ boln każdy wyciek z cewki moczowej, | 
trypry (białe upławy) w kilku dniach, Cena 
l złr. 60 cnt., pocztą 20 ent. więcej 


Osłabienia, 


rwale i pou gwarancją, tak u mężczyzn 
młodych jak i starszych za pomocą prepa- 
ratów miraculo, sławnego na cały świat 
starszego l karza sztabowego, Dr. Millera. 
Cena 3 złr 10 cnt., pocztą 75 cnt. więcej. 
Zapisywać można jedynie w St. Ge- 
des Max Scbneid, 
Wien V., Wimmergasse 33, dokąd udreso- 
wać należy wszystkie zamówienia. 
Składy: we Lwowie u aptekarze Pio- 
tra Mikolasza; w Krakowie u aptekarza 
26563 9-12 


STACHIEWICZ & ABRYSOWSKI: 
BAZYLEGO. TOWARNIOKIEGO Następcy 


we Lwowie, Rynek 1. 32 
polecają na sezon jesienny i zimowy we wszystkich możebnych 
wyróbach: | 
Materje wełniane i jedwabne na suknie i do“ 
pokrycia futer, sukienka, fianele, chustki i szale. 


Próby wysełamy na żądanie, odwrotną pocztą. 2741 4—20 


d 


